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Triumfujący gwałt.
Odezwa, którą wystosowało do o- 

gółu katolików niemieckich trzynaście 
wielkich stowarzyszeń i związków me- 
mieekich i której przedruk pociągnął za 
sobą zawieszenie na trzy dni całej prasy 
centrowe] w Prusach (6C0 pism), warto 
poznać. Głosi ona m. in.:

„To. co od połowy ubiegłego roku 
działo się w naszym kraju, jest prze­
stępstwem  wobec narodu.

Naród skłócony, poczucie prawa 
wstrząśnięte, przepaść miedzy warstwa 
mi społecznemi pogłębiona, nienawiść, 
wrogość i gwałt na każdym .troku — 
oto sytuacja. Zabieramy głos w obliczu 
tej nędzy, która głębiej sięga niż w szy­
stko inne. P raw o  i sprawiedliwość to 
przedmiot tęsknoty, która cechuje nasze 
czasy. Szerokie koła narodu odnoszą 
wrażenie, źe pewni przeastawiciele w ła­
dzy me mają szacunku dla konstytucyj­
nych praw narodu i kraju i że stosują oni 
podwójną miarę.

Reichstag został rozwiązany bez po­
trzeby a Landtag pruski w sposób 
sprzeczny z konstytucją. Komunalne 
przedstawicielstwa w Prusach uległy 
temu samemu zarządzeniu. W szystko to 
dzieje sie w tym celu. aby grupy,, po­
ja d a jąc e  władzę, miały możność zdo- 

.bycią przy pomocy nowych wyborów 
Większości dla ostatecznego utwierdze­
nia się w ustawodawstwie i administra­cji.**

P o sta w iw szy  pytanie: „Jakie będą 
owoce tego panowania, gdy uświadomi 
ono sobie, że posiadło trw ałą  władzę?**, 
autorzy odezwy piszą:

„W składzie i zarządzeniach nowego 
rządu napróżno szukamy rękojmi odro­
dzenia narodu w duchu chrześcijańskim 
i narodowym. Za grzech wobec jedności 
niemieckiej uważamy, że piętnuje się 
jako zdrajców kraju ludzi, którzy krew 
przelewali za naród i państwo, a za 
grzech wobec młodzieży, że nawołuje 
się ją do nienawiści i zemsty i że tych. 
którzy inaczej myślą, ogłasza sie przed 
nią za wyjętych z pod prawa. To jest 
mszczenie młodzieży i burzenie pod­

staw zdrowej państwowości.
Po prawej stronie ci. którzy walczą 

z marksizmem, po lewej marksiści obu 
kierunków. Którzy zmuszeni będą do me 
bezpiecznego współdziałania.

Jaki bedzie Koniec? Walka na śmierć 
i życie, front przeciwko frontowi. Niem­
cy terenem wojny domowej.

Zapowiada sie walkę z bolszewika­
mi i bezbożnictwem. Ale bolszewizm  
może b.vć i wśród narodowo-socjalistycz 
nych znaków. Oświadczamy, że bę­
dziemy prowadzili waike z wszelkiemi 
formami bolszewizmu. Niemcy nie mo­
gą bvć wydane na łup skrajnych ży­
wiołów', ani prawych, ani lewych.

Lud katolicki wszelkiego stanu i za­
wodu czuje się niezniszczalnym rzeczni­
kiem takiego porządku społecznego. 
Dlatego przedstawiciele jego potępiają 
wszelką politykę, która opuszcza drogi 
Prawa i sprawiedliwości, bez względu 
na to, czy ona z dołu. czy z góry. Dla 
nas wolność jest dobrem. Dlatego od­
rzucamy dyktaturę, która narodowi nie 
daje nic Inego, jak tylko to, by pozwolił 
rządzić sobą.
. . .  W alczymy w duchu wielkich ency­
klik papieskich przeciwko niechrześci-

Hitlerowcy wspólnie z junkrami maja 
większość w parlamencie Rzeszy.

Olbrzymi wzrost głosów hitlerowskich, wielki spadek  głosów komunistycznych 
Również centrowcy maja znaczny przyrost głosów.

Berlin. Wedle tymczasowych nie­
oficjalnych obliczeń, ustalonych o gadz. 
12 w  nocy. wynik wyborów do Reichs­
tagu przedstawia się następująco:

Na 28 miljonów oddanych głosów o- 
trzymali:

Hitlerowcy 12.300.000 gosów — 44%.
Blok szwarz-weiss-rot (Hugenberg- 

Papen-Seldte) 2.100.000 głosów — 7,4%.
Socjaliści 4.800.0C0 — 17.2%.
Komuniści 3.400.000 — 12.1%.
Centrum 3 100.00C — 11.1%.
B aw arska Partja  Ludowa 1.200.000 

4,3%.
Liczby powyższe wskazują na olbrzymi 

przyrost głosów hitlerowskich, którzy uzy­
skali 44% wszystkich oddanych głosów (w 
wyborach w dniu j listopada 1033 r. tylko 
33.1%). Razem z nacjonalistami (schwarz- 
welss-rot), którzy zdobyli 7,4% ogółu gło­
sów, uzyskali większość w parlamencie 
Rzeszy. Rządy Hi Jera. z przybranymi adiu­
tantami Hugenbergem. Papenem i Seldtem. 
zatem umocniły sie i odtąd Hitler będzie 
mógł rządzić bez pomocy innych party].

Podobny wynik przyniosły wybory 
do Sejmu pruskiego, gdzie również hi­
tlerowcy łącznie z iunkrami uzyskali 
nieznaczną większość.

Charakterystyczną stroną wyborów 
jest znaczny przyrost głosów centro­
wych w porównaniu z wyborami listo­
padowemu Socjaliści i komuniści s tra­
cili znaczną ilość głosów, niemniej licz­
ba 8.200.000 głosów oddanych 'a socja­
listów i komunistów wskazuje, że mar­
ksizm w Niemczech bynajmniej jeszcze 
nie został zlikwidowany mimo zastoso­
wanych drakońskich represyj.

Okres walk wewnętrznych w Niem­
czech nie jest więc jeszcze zakończony.

Berlin. O przebiegu w yborów na pro­
wincji donoszą z Niemiec północnych i 
północno-zachodnich, że przebieg bvł na- 
ogół spokojny. W Brunświku odbyły sie 
dalsze aresztowania komunistów. W 
zagłębiu przemysłowem Nadrenji i W e­
stfalii przedpołudnie upłynęło zupełnie 
spokojnie. W Dusseldorfie policja wy-

Tymczasowy wynik wyborów 
na Slasku Opolskim.

Opole. W e wczorajszych wyborach 
do parlamentu Rzeszy oddano ogółem 
780 tysięcy głosów, tj. około 110 tysięcy 
więcej, jak w wyborach w dniu 6. listo­
pada 1932 roku. Poszczególne partje 
o trzym ały : hitlerowcy 337.000 (6. listo­
pada 178.000). socjaliści 54.000 (60.00U), 
komuniści 42.100 (112.000), centrum
252.000 (239.000), Schwarz - weiss - rot
58.000 (53.000), Deutsche Volkspartei 
1.900 (2.800). Christlicb Sjoziale 1.800 
(2.100). Staatspartei 2.700 (1.300).

Hitlerowcy sami zyskali blisko 160 
tysięcy głosów, centrowcy 13 tysięcy, 
nacjonaliści (Schwarz - weiss - rot) 5 
tysięcy. Natomiast jest gwałtowny spa­
dek głosów komunistycznych, w ynoszą­
cy aż 70 tysięcy głosów. Teror hitle­
rowski dokonał swego.

Wyniki wyborów do parlamentu Rzeszy 
na Śląsku Opolskim.

Bytom miasto. Hitlerowcy 30.000
(15.000). socjaliści 6.000 (bez z m i a n y ) ,  
komuniści 5.000 (9.000). centrum 16 000
(14.000). Schwarz-wciss-rot 3.300 (3.800) 
Deutsche Volkspartei 240 (480). Christl. 
Sociale 180 (200). Staatspartei 570 (200).

Gliwice miasto. Hitlerowcy 29000
(18.000). socjaliści 4.000 (5.000). komu­

niści 6.000 (9.000), centrum 18.000
(17.000), Schwarz-weiss-rot 3.900 (3.600) 
Detsche Volkspartei 200 (300). Christl. 
Sozial. 200 (200>. Staatspartei 400 (200).

Opole miasto. Hitlerowcy 11.300 
(6.600), socjaliści 900 (1.300). komuni­
ści 2,400 (3.300), centrum 7,800 (7.700), 
Schwarz-weiss-rot 4,100 (4.400). Deut­
sche Volkspartei 100 (200). Christl. So­
ziale 50 (70). Staatspartei 140 (100).

Liczby w nawiasie Oznaczają wyniki 
wyborów do parlamentu Rzeszy w dniu 
( listopada 1932 r.

Podpada wzrost głosów hitlerow­
skich i centrowych w pogranicznych mia 
stach Bytomiu i Gliwicach a także w 
Opolu. W zrost należy tłumaczyć tern. 
że na listy tych partji głosowali liczni 
obywatele Rzeszy, zamieszkali w woje­
wództwie Śląskiem, którzy do tychże 
miast zjeżdżali w tak wielkiej liczbie, 
że już od soboty południa koleje, tram ­
waje i autobusy, dojeżdżające na Śląsk 
Ooolski. były przepełnione.

Przeniosłem  swą kancelar,ę adw okacką 
z ul. Wolności 14 w K ró l. H u c ie , n a  u l.  

W o l n o i t l  7 6  tam że.

D r. L U C J U S Z  K L I C H
ac lw o jca t

kryła tajną drukarnię komunistyczną I 
skonfiskowała wielką ilość bibuły niele­
galnej oraz broń. 40 osób aresztowano. 
Podobne rewizje odbyły sie w Duisbur­
gu, Hamborn i Essen. Grupa narodo­
wych socjalistów w Essen była ostrzeli­
wana. Wzdłuż całej granicy niemiecko- 
holenderskiej zarządzona została spe­
cjalnie wzmocniona ochrona, W Eupen 
żandarmerja znajduje się w ostrem po­
gotowiu alartnowem. Skonsygnowano 

również narodowych socjalistów. Od­
działy zaopatrzone są w karabiny ma­
szynowe i samochody pancerne. Zarzą­
dzenie to ma na celu uniemożliwienie ma 
sowego przekraczania granicy przez ko­
munistów niemieckich. Ze strony nie­
mieckiej przeprowadzana jest ścisła 
kontrola paszportów. Przebieg w ybo­
rów w południowych Niemczech byt 
także naogół spokojny. Strzelanina w y­
wiązała się w Ottenbach i w Darmstadt. 
Jak donosi biuro Wolffa, na pograniczu 
wielki udział w wyborach zaznaczył się 
ze strony Niemców, zamieszkałych prze 
dewszystkiem w Czechosłowacji.

Niemcom zagraża osaczenie ze w szyst­
kich stron.

Paryż. Havas donosi z Berlina, że 
ewentualność utworzenia bloku państw 
bałtyckich analogicznego do bloku Ma­
łej Ententy wywołuje w berlińskich ko­
łach politycznych zaniepokojenie, gdyż 
krążące pogłoski w tej sprawie uważa­
ne są za poważne. W  sferach politycz­
nych panuje przekonanie, że o ileby 
pakt ten miał się rzeczywiście zrealizo­
wać. to konsekwencją zawarcia między 
Łotwą. Litwą a Estonią umowy byłoby 
powstanie silnego związku, a zatem 
Niemcy byłyby na Wschodzie i połud­
niowym Wschodzie niejako otoczone 
trzema silnemi jednostkami polityczne- 
mi: blokiem państw bałtyckich, Polską 
i blokiem państw Małej Ententy. Ewen­
tualność ta niepokoi niemieckie sfery 
dyplomatyczne obecnie bardziej, aniżeli 
byłoby to jeszcze możliwe przed kilku 
miesiącami ze względu na nowy kieru­
nek polityki rosyjskiej oraz zawarcie 
paktów nieagresji między Sowietami, 
Polską i Francją. Rosji nie uważa sie 
już w Niemczech za czynnik politycz­
ny progermański i zdaja sobie tam spra­
wę z tego. że polityka wewnętrzna no­
wego regime’u niemieckiego nie może 
pozostać bez konsekwencji na stanowi- 

Isko Rosji wobec Niemiec.

jańskiemu absolutyzmowi państwa w o- 
bronie samodzielności i narodowego 
charakteru praw do życia w rodzinie i 
gminie, w zawodzie i stanie, w rodzie i 
plemieniu.

Chcemy utrzymania prawa w życiu 
publicznem, świętości przysięgi na kon­
stytucję oraz zachowania paristwowo- 
obywatelskich i społecznych praw kon­
stytucji Rzeszy."

Przytaczając pow yższą odezwę w 
ważniejszych wyjątkach, warto zw ró­
cić uwagę, że przecież istnieje poważny

odłam społeczeństwa niemieckiego, zda­
jącego sobie dokładnie sprawę ze zgub­
nych skutków, jakie dla Niemiec pocią­
gnąć może i musi rządzenie państwem 
terorem i bojówkami hitlerowskiemu 
Choć Hitler wychodzi z wczorajszych 
wyborów zwycięzcą, nie dowodzi to 
jesżcze. by rządy jego byłv odpowied­
nikiem zaufania potężnego odłamu spo­
łeczeństwa. grupującego sie wokół bar­
dziej umiarkowanych stronnictw. Nacisk 
administracyjny, gwałty bojówek, za­
straszanie obywateli, złożyły się na po­

I wodzenie Hitlera w ubiegłych wybo- 
'rach . Czy powodzenie to bedzie mu to­
w arzyszyło nadal w rządzeniu pań­
stwem  — wątpimy. Nie wierzymy bo­
wiem, by fanfaronadą, fajerwerkami 
szumnych oświadczeń, schlebianiem naj 
niższym instynktom tłumów, można 
było uzdrowić schorzały i zgangreno- 
wany organizm państwowy i sterować 
nawą Rzeszy wśród groźnego pomruku 
rewolucyjnego, idącego poprzez kraj 
niemiecki.



Katowice. W alny zjazd oddziału ślą­
skiego Zw iązku ha rce rstw a  polskiego 
poprzedziło w  dniu w czorajszym  nabo­
żeństw o w  m iejscow ym  kościele garni­
zonowym , podczas którego dokonano 
pośw ięcenia sztandaru  jednej z drużyn 
harcerskich. Z kościoła udano się na 
obrady  do auli gimnazjum żeńskiego 
p rzy  ul. Jagiellońskiej, gdzie zebranych 
licznie uczestników , gości oraz przed­
staw icieli w ładz i organizacyj pow itała 
w  serdecznych słow ach p. Jordan  - Ło- 
w ińska, poczem  dokonano w yboru pre­
zydium  zjazdu z p. dyr. C iszew skim  na 
czele.

N astąpiły dalej przem ów ienia pow i­
talne przedstaw icieli w ładz i organiza­
cyj. Na szczególne podkreślenie zasłu­
guje piękne przem ów ienie p. w ojew ody 
G rażyńskiego, charak teryzu jące donio­
s łą  rolę ha rce rstw a  w  odrodzonem  ży­
ciu naszej ojczyzny, przyczem  m ów ca 
stw ierdził, że dzięki w y trw ałe j pracy 
harcerstw o  polskie w  św iatow ym  ruchu 
skautow ym  w ybiło się na jedno z na­
czelnych miejsc. N iewątpliw ie i na naj- 
bliższ. zjeźdz-e w  Genewie nasze harcer 
stw o godnie będzie umiało reprezento­
w ać sw ą ojczyznę.

Jeżeli chodzi o dalszy rozw ój ha r­
cerstw a. to niechybnie zatoczy on sze­
rokie kręgi na terenie szkoły, a to dzięki 
rozporządzeniu m inistra ośw iecenia pu­
blicznego, m ocą którego harcerstw o  u- 
znane zostało za*uprzyw ilejow aną orga­

nizację, grupującą w  sw ych  szeregach 
m łodzież szkolną. Przem ów ienie p. w o­
jew ody zebrani nagrodzili d ługotrw ałe- 
mi oklaskam i, a p rzy  pożegnaniu zgo­
towali mu żyw iołow ą serd. owację.

P o  spraw ozdaniach i udzieleniu za­
rządow i absolutorium, pozostawiono do­
tychczasow e w ładze w  praw ie niezm ie­
nionym składzie. Na miejsce tylko dyr. 
Baczyńskiego w ybrano  dr. Heina, a nad 
to kooptow ano now ych członków  za­
rządu w  osobach pp.: Tomali, nacz
P rz y b y ły  i inż. D ańca. Do komisji re­
wizyjnej dodatkow o w ybrano  dr. P rzy - 
byłę, do sądu zaś honorowego w eszli p.

p. Ligura i W eber na m iejsce pp. dr. 
Szletyńskiego i dr. Bielca.

Pod koniec obrad zjazd w ysła ł depe­
sze hołdownicze do p. prezydenta Rze­
czypospolitej i prym asa Polski ks._ Hlon­
da, do p. w ojew ody G rażyńskiego zaś, 
ks. biskupa Adamskiego i generała  Za­
jąca w ystosow ano podziękowanie za 
w ydatną opiekę harcerstw a . O dśpiew a­
niem „R oty“ zakończono zjazd, poczem  
zebrani z żyw em  zainteresow aniem  o- 
glądali w yśw ietlane sceny z życia ha r­
cerzy. W  godzinach popołudniowych 
odbyła się konferencja prezesów  H. P . 
Śl. i opiekunów drużyn harcerskich.

Z A Ł Ó Ż  R A O J O !

Żydom w Niemczech pali się grunt pod nogami.
P aryż . H avas donosi z Berlina, że 

od czasu zm iany regim e'u w  Niemczech, 
propaganda antysem icka przybra ła  w 
takiej mierze na sile, że organizacje 
izraelickie zmuszone by ły  oficjalnie za­
protestow ać u odnośnych czynników  
rządow ych. Z drugiej strony liczne jed­
nostki w yznania m ojżeszowego. należą­
ce do sfer intelektualnych, bądź zostały 
ostrzeżone przez osobistości dobrze po­
informowane. bądź o trzym ały bezpośre­
dnio rozm aite pogróżki co do ich osoby

Japonja zrywa z Ligą Narodów.

m U ifi

Zdjęcie nasze przedstawia fragment z  zebrania zw ołanego przez wybitnych polityków, w  Tokio, 
stolicy Japonii. Tutaj, ]ak również na licznych innych zebraniach, pow zięto uchwalę, w zyw a­
jącą rząd Japoński do wystąpienia z Ligi N arodów . W ielkie afisze rozw ieszone na ścianach

podkreślają konieczność takiego kroku-

oraz ich rodzin. W  tych warunkach 
wiele rodzin izraelickich zmuszonych 
było zmienić miejsce pobytu łub udać
sie zagranicę. Jak  informują, Albert 
Einstein, k tóry  obecnie przebyw a w 
Stanach Zjednoczonych, miał powiado­
mić swoich przyjaciół w Niemczech, że 
nie zamierza nadal zamieszkiwać w Rze 
szy. Naogół w  kołach izraelickich pa­
nuje wielkie zdenerwowanie.

 o o o ------
Rząd polski pozwolił H itlerowi przele­

cieć nad Pom orzem .
Warszawa. Dowiadujemy się, że rząd 

niemiecki za pośrednictwem poselstwa nie­
mieckiego w Warszawie notyfikował rzą­
dowi polskiemu, że 4 bm. samolotem kan­
clerz Hitler przeleci nad terenem Polski w 
drodze do Królewca. Rząd polski przyjął 
i powyższa notyfikacje do wiadomości.

Polacy  w R zeszy bez prasy.
, Królewiec. Jak donoszą z Olsztyna, or- 
' gan mniejszości polskiej „Gazeta Olsztyń­

ska" został zawieszony przez nadprezy- 
djum prowincji wschodnio-pruskiej na prze­
ciąg dwuch tygodni ti. do dnia 16 bm.

Berlin. Wczoraj zawieszany został je­
dyny dziennik polski w Westfalii Nadrenii 
„Naród” wychodzący w Herne,

Berlin. Na skutek dekretu prezydenta 
Rzeszy, minister spraw wewnętrznych 
Rzeszy odebrał debit dziennikowi kato­
wickiemu „Polska Zachodnia" do dnia 
31 maja włącznie.

Pom oc dla ofiar trzęsienia ziemi 
w  .Japonji.

Tokio. P ra sa  i szereg, instytucyj spo­
łecznych rozpoczęły zbieranie ofiar na 
pomoc dla okręgów zniszczonych przez 
trzęsienie ziemi. W edług ostatnich ofi­
cjalnych dąnych w katastrofie trzęsienia 
ziemi utraciło życie 1535 osób, rannych 
jest 388, zaginęło 948. 2 963 domy za­
waliły się, 6 343 domy zostały zalane 
przez fale, które wdarły  się na wybrzeża 
po wstrząsach podziemnych, 1 533 ło­
dzie rybackie zatonęły.

3. kupom
(razem 5) na

bezpłatne ogłoszenie
Wydać i zachować I

Objaśnienie niżej.

Do Czytelników!
Chcąc, aby nasi C zytelnicy w szech­

stronnie korzystali z działu ogłoszeń 
naszych gazet, k tóre abonują i czytają, 
postanow iliśm y zain teresow ać czytelni­
ków  tym że działem  przez bezpłatne o- 
głaszanie się. W  tym  celu zam ieszczać 
będziem y w  pierw szych dniach każde­
go m iesiąca, począw szy od m arca, ku­
pony w  ilości 5 sztuk, co drugi dzień je­
den kupon. P o w ycięciu i nadesłaniu 
tych 5 kuponów razem do Adm. naszych 
naszych gazet, umieścimy bezpłatnie 
drobne ogłoszenie do 15 słów , którego 
tekst należy rów nocześnie p rzestać  z 
Drugi kupon zam ieszczam y juk w  
num erze dzisiejszym. Zaznaczam y, że 
nadesłać trzeba wszystkie 5 kuponów 
razem na 1 ogłoszenie!

K orzystajcie zatem , Kochani C zytel­
nicy, ze sposobności bezpłatnego ogła­
szania, w ycinajcie kupony i nadsyłajcie 
w raz z tekstem  ogłoszenia (do 15 słów ) 
do Administracji naszych gazet!

Papieskie uroczystości w  W arszawie.
W arszawa. W  sali R ady Miejskiej 

odbyła się w czoraj akadem ja celem u- 
czczenia 10-ej rocznicy koronacji ponty- 
fikalnej J. Św iątobliwości P iusa XI. Na 
uroczystość przybył P . P rezyden t R. P., 
P rem jer P ry sto r, m arszałek  Raczkie- 

wicz, kardynał Kakowski, Nuncjusz 
M armaggi, am basador Francji Laroche, 
am basador W łoch Bastianini, m inister 
Jędrzejew ićz, m inister Pieracki, m inister 
Zarzycki, pozatem  arcybiskup Ropp. bi­
skup Gal. biskup Przeździecki i biskup 
Szlagowski, oraz liczne osoby z kół po­
litycznych i tow arzyskich stolicy. Aka- 
demję zagaił gen. Konarzewski, odczy­
tując depeszę hołdowniczą do Ojca Św . 
i depeszę Ojca Św. z podziękowaniem, 
poczem po przem ówieniu p. M oraw skie­
go zabrał głos Nuncjusz M armaggi, któ­
ry  podziękował najw yższym  dostojni­
kom państw a za przybycie- na akadem ję, 
podkreślając uczucia Ojca św. dla Polski.

•

Napad hitlerowców na pociąg.
Ubiegłej soboty urządzili h itlerow cy 

dem onstarcyjny pochód, k tóry ruszy ł 2 
Biskupic do Zabrza. Pochód ten spot­
kał w  odległości 3 kilom etrów  przed Za­
brzem  pociąg, k tóry  jechał z Rudy do 
Zabrza. Poniew aż był to „pociąg z Pol­
ski", h itlerow cy obrzucili pociąg kamie­
niami. Na szczęście nikt z jadących nie 
odniósł szw anku.
•o*0*0*v*o<0+OK> ♦o-*o*o*ô

Składajcie datki na pom oc dla bezro* 
botnych. —  Konto P. K. O. 307 .795 .

książę kandos
POWIEŚĆ.

45) (Ciąg dalszy.)
„Zobaczę to  w idow isko!" —  pom y­

ślałem  sobie szczęśliw y, że zabiję przy- 
najmniej godzin kilka. To też z uderze­
niem godziny trzeciej byłem  nazajutrz 
na stanow isku. Zaraz też potem dał się 
słyszeć głos przeraźliw ej muzyki, za­
pow iadający zbliżanie się skoczków . P o ­
chód przechodził tak blisko mnie, że 
mogłem dokładnie przyjrzeć się całej 
trupie a rty stó w  i zw ierząt. Tuż za dw u­
nastu m uzykantam i w  błyszczących u- 
niformach, postępow ał ogrom ny słoń, 
na którego grzbiecie siedziała młoda 
dziew czyna, raczej dziecię, pod purpu­
row ym  baldachimem.

M ogła liczyć najw yżej lat piętnaście, 
a  oryginalna jej piękność w yw arła  na 
mnie dziw ne w rażenie. Nie potrzebuję 
opisyw ać wam  tego typu piękności kre- 
olki południowo - am erykańskiej. I ona 
m iała ow e czarne, wielkie podłużne oczy 
z płomiennym blaskiem, m atow ą płeć i 
u sta  jak kw iat granatu. Bogate zwoje 
m iękkich i czarnych  jak krucze pióra 
w łosów , okalały w ytw orną główkę. 
Ubiór jej był bogaty i fantastyczny.

Obok słonia jechało sześciu m ęż­
czyzn na koniach w ubraniu gauchów, 
nieznanem mi w ów czas jaszcze. Zakoń­
czenie pochodu tw orzy ł o tw arty  powóz, 
w którym  siedziała kobieta w  ubraniu 
zw ykłej mieszczanki, na koźle zaś fan­
tastycznie ubrany woźnica. Byli to mo­
że rodzice małej tancerki, chociaż od­
rażająco brzydkie ich tw arze  o niego­
dziw ym  w yrazie nie m iały najm niejsze­
go podobieństw a z uroczem  zjawiskiem. 
Na środku rynku zatrzym ała się cała 
kawalkada. D ziew czynka lekko jak p ta­
szek zeskoczyła na ziemię, cudow nym  
uśmiechem kłaniając się publiczności. 
Gdy w zrok jej padł na mnie, doznałem 
uczucia, jakby prąd elektryczny prze­
biegł moje żyfy. Przym knąłem  na chwilę 
oczy, a  gdy je znowu otw arłem , ujrza­
łem dziew czynkę na balkonie czw arte ­
go piętra, do którego .p rzy tw ierdzoną 
była lina. Zimny pot w ystąpił mi na 
czoło, na myśl. że ta cudowna istota za 
chwilę w stąpi na chwiejną linę, że jedno 
drgnienie, jedno maleńkie zboczenie 
grozi jej śm iercią niechybną.

Człowiek, którego w ziąłem  pierw ot­
nie za jej ojca, w stąpił teraz również na 
balkon, w łożył na głow ę dziew częcia 
rodzaj kaptura z szarej przeźroczystej 
tkaniny i podał jej laskę równowagi. 
P rz y  odgłosie trąb , grających żałobne­

go marsza, wstąpiła na linę. Szła po­
woli, posuwając się krokiem pewnym, 
zachowując zupełną równowagę i spo­
kój... po piętnastu minutach stanęła na 
przeciwległym balkonie wśród grzmotu 
oklasków uwielbienia i zadowęlenia pu­
bliczności. Co do mnie, byłem jak w  fe­
brze, drżałem jeszcze pod wrażeniem 
przebytego niebezpieczeństwa tej 
dziewczyny, jakbym sani przebył kar­
kołomną drogę i byłbym  dał nie 
wiem co, gdyby przedstawienie 
na tem się skończyło. Lecz akrobatka, 
p rzybyw szy do platformy, zawróciła się 
i zanim przyszedłem do siebie, szła zno­
wu z powrotem tą samą drogą. Doszła 
bezpiecznie do połowy liny. lecz tu na 
środku zatrzym ała sie nagle na ćwierć 
sekundy, lina poczęła się chwiać pod nią. 
a laska równowagi przechyliła się na 
prawo w groźnem położeniu. Śerce 
moje przestało bić. widziałem ją w  m y­
śli leżącą na bruku z roztrzaskaną gło­
wą — aleć przyszła do siebie, znalazła 
równowagę, lecz zamiast posuwać się 
wolno, jak dotychczas, biegła teraz pra­
wie na oślep pospiesznie ku balkonowi 
i stanęła szczęśliwie u celu, gdzie laska 
wypadła z jej ręki. a ona oparła się, 
mdlejąc prawie, o ramę okna.

Gdy dyrektor przedstaw ienia zdjął 
kaptur z jej głow y, ujrzano tw arz  śm ier­

telnie bladą, lecz św ieże pow ietrze o- 
trzeźw iło ją prędko. Przypom niała so­
bie obowiązek... z podziwienia godną 
m ocą ducha w yw ołała  na usta  uśmiech 
i rumieniec i dziękow ała za oklaski i 
braw a. Spuściła się potem po linie z bal­
konu, a biorąc strojne tamborino, obcho­
dziła zgrom adzonych, zbierając hołd u- 
znania w postaci drobnej m onety. Gdy 
przyszła do mnie, nie ochłonąłem  jesz­
cze z osłupienia w yw ołanego przez nią, 
lecz stała  tak długo przedem ną, po trzą­
sając tam burinem, że zbudziłem się na­
reszcie do rzeczyw istości i oddałem  jej 
w szystkie sztuki złote, jakie chwilowo 
posiadałem. »,Mil gracias senor!"  za­
wołała i rzuciła na mnie wzrokiem , 
który  przeszył mnie dreszczem  rozko­
szy. Chociażbym  sto lat przypom inał 
sobie, co się dalej działo na rynku, to 
jest jakie pokazyw ano jeszcze sztuki, 
nie m ógłbym  tego powiedzieć. Gdy się 
ocknąłem, byłem  sam  na rynku, robot­
nicy tylko rozbierali rusztow anie, w i­
dzowie rozeszli się co do jednego.

Na honor, m usiałeś się pan dia­
belnie zakochać! — rzekł Clerm ont, gdy 
m arkiz na chw ilę umilkł. — Dziwna 
rzecz, kochałem  i ja w  swoim czasie 
wiele kobiet, ale żadna nie jx>zbawiła 
mnie przytom ności naw et na minutę.

(Ciąg dalszy nastąpi.)



Z Cieszyńskiego.
Z cieszyńskie] rady gminne].

Cieszyn. Pod przewodnictwem wi­
ceburmistrza Gabrischa odbyło się w 
dniu 13 lutego posiedzenie rady gmin­
nej, na którem załatwiono następujące 
spraw y: Miejski urząd budowlany re­
feruje, że rozbudowa ulicy Stawowej ku 
kościołu bobreckiemu wzgl. ku tamtej­
szej cegielni pochłonęłaby kwotę 160 
tys, zł. Nadto mieszkańcy ulicy Biel­
skiej, których domy znajdują się w 
Bobrku, domagają się zaprowadzenia 
wodociągu, co kosztowałoby około 13 
tysięcy zł. W ydatków tych na razie 
nie uchwalono, lecz przekazano je pod 
obrady komisji budżetowej. Wicebur­
mistrz Gabrisch referuje o korzystnem 
kupnie aparatów  kina dźwiękowego, 
dostarczonych przez firmę poznańską 
byłemu dzierżawcy kina miejskiego 
Aufrichtowi. Po dłuższych pertrakta­
cjach udało się ustalić cenę zakupna na 
7 800 zł. Kupno aparatów po tej cenie 
zostało uchwalone 4 głosami przeciw­
ko 2. Urząd budowlany donosi, iż po­
dał do województwa projekt zatrudnie­
nia bezrobotnych, jednakowoż dla braku 
pieniędzy nie można go urzeczywistnić. 
Wkońcu załatwiono kilka drobniejszych 
podań, a przewodniczący podał do wia­
domości. iż burmistrz dr. Michejda w y­
zdrowiał i bawi od trzech dni w W ar­
szawie w sprawie cieszyńskiej kasy o- 
szczędności. (c)

Dom spłonął.
Bystra. Dnia 26. ub. m. wieczorem 

około godziny 19 z niewyjaśnionej do­
tychczas przyczyny wybuchł pożar w 
drewnianym domu mieszkalnym Gusta­
wa Bryskli w Bystrej, pow. Bielsko. 
Pastw ą pożaru padł dom w raz z urzą­
dzeniem. Szkoda wynosi około 12.000 
zł. W akcji ratunkowej brała udział 
miejscowa straż pożarna, przy pomocy 
kilku funkcjon. poi. i mieszkańców, (c)

Wieczorek S. M. P.
Leszna Górna. W  ostatnią niedzie­

lę karnaw ałową odbył się staraniem S. 
M. P. wieczorek w sali p. Smolika. Dru­
howie odegrali, wyłącznie męskiemi si­
łami, 5-aktowv dramat pt. „Serce ka- 
mienne“. . Na szczególne uznanie zasłu­
gują pomysłowe dekoracje więzienia, 
w które włożono wiele pracy. Szkoda 
tylko, że nie przeprowadzono także „re- 
mo<ntu“ kurtyny, która psuła cokolwiek 
wrażenie. Całość wypadła dobrze, co 
podkreślić należy tern więcej, że mło­
dzież nasza pracuje obecnie bez ks. pa­
trona (parafja ma tylko administratora) 
i młodzi zdani są wyłącznie na własne 
siły. Ogół katolickiej ludności dopisał, 
przybyła także zorganizowana młodzież 
z Lesznej Dolnej, za co należy jej po­
dziękować. Po wieczorku odbyła się 
ostatnia karnaw ałowa zabawa, (c)

Znikli bez śladu.
Alekaandrowice. W  pierwszych 

dniach ub. mies. po wyduszeniu szyby 
w oknie włamano się do mieszkania 
Marjanny Kocjanowej w Aleksandrowi-

cach i skradziono większą ilość bielizny 
i biżutcrji oraz gotówki. Sprawcy nie 
pozostawili na miejscu żadnych śladów 
i zbiegli w niewiadomym kierunku, (c)

Pożar zniszczył dom 1 cieplarnię.
Boguszowlce. Dnia 27. ub. m. wie­

czorem około godz. 23 z niewyjaśnionej 
dotychczas przyczyny, wybuchł pożar w 
drewnianym domku Rudolfa Solowskie- 
go w Boguszowicaęh, niszcząc go do­
szczętnie w raz z przybudowaną doń 
cieplarnia i większą ilością różnego ro­
dzaju roślin. Szkoda wynosi około 9 
tys. zł. W  spalonym domu nocowali je­
dynie od czasu do czasu bezdomni włó­
czędzy, którzy niewątpliwie tego wie­
czoru przez nieostrożność wzniecili po­
żar. (c)

Kradzież.
Istebna. Już od dwu lat popełniano u 

nas kradzieże. Objektem kradzieży by­
wały budynki szkolne. W yśledzenie 
złodzieja było beznadziejne, dlatego po­
szkodowani nie zgłaszali wypadków do 
policji. Po dokonaniu nowej kradzieży, 
kier. szkoły p. Urbaczka doniósł o tern 
policji, która w pół godziny wpadła na 
trop zaginionych rzeczy, odkryła spra­
wcę włamań. Śledztwo rozwijało się 
wszechstronnie i policja odkryła dal­
szych wspólników szajki złodziejskiej. 
Policja, dzięki żmudnej pracy, odnalazła 
zaginione przedmioty i oddała je po­
szkodowanym. Szajka okradała kier. 
szkoły p. Urbaczkę, naucz. Gazurka. 
naucz. p. Gruzdka, p. dr. Raszyka, p. Je­
rzego Stańka, gospodzkiego i innych. 
Także szajka okradała Dom wyciecz­
kowy, kuchnię gosp. dom. i kancelarję 
szkolną. To też poszkodowani wyrazi­
li policji swe uznanie i podziękowanie 
za zlikwidowanie szajki, (c)

„Kwadratura koła".
Bielsko. Teatr Polski w Bielsku w y­

stawia w poniedziałek, dnia 6. marca br. 
■premierę 3-aktowej lekkiej komedji W. 
Katajewa w przekładzie p. Haliny Pili- 
chowskiej, pt. „Kwadratura koła“ (So­
wieckie małżeństwa), (c)

Z sali sądowe].
3 bm. stanął przed sądem grodzkim 

w Bielsku oskarżony prcez bank spół­
dzielczy z Krakowa b. kierownik agen­
tury M. Kwiatkowski o sprzeniewierze­
nie kwoty 11.580 zł. Przewód sądowy 
wykazał bezpodstawność skargi, gdyż 
cały zarząd banku jest oskarżony o o- 
szustwo na niekorzyść swych klijentów 
w ilości około 500 członków, którym o- 
biecano pożyczki, pobierając od nich 
wysokie sumy. tytułem wpisowego. 
Bank spółdzielczy nie posiadał ani gro­
sza kapitału zakładowego, a żerował 
tylko na naiwności swych członków. 
Sąd przyszedł również do przekonania, 
że nie może być mowy o pokrzywdze­
niu banku, gdyż jak zdołał M. Kwiat­
kowski wykazać przekazywał wszel­
kie sumy do Krakowa, zatrzymuiąc so­
bie tylko kwoty umową ujęte. Sąd zwol­
nił oskarżonego od winy i kary. Obronę 
wnosił ad w. dr. Tadanier. (c)

Kronika bieiaca
Św. Marcjana, bisk. 
i męczennika.

Św. Kolety, dziewi­
cy.

Św. Perpetuy I Feli­
cyty, męczenniczek 
oraz 42 tow.
Słow.: Wojsław.

Jutro, wtorek, 7 marca: Św. Toma­
sza z Akwinu, św. Paw ła, biskupa i św.
Kukulusa, męczennika.

*
Wschód Zachód

S ł o ń c a  o godz. 6.18. o godz. 17.33 
K s i ę ż y c a o  godz. 10.55, o godz. 3.52

Z historii śląskie?.
6 marca. 1589. W  Będzinie nie w By­

tomiu został zaw arty pokój pomiędzy 
Austrją i Polską, mocą którego arcy- 
książę Maksymilian miał odzyskać wol­
ność za zrzeczeniem się praw do koro­
ny polskiej. — 1798. Umarła Maksy- 
mil.ana Mąrja, małżonka Jana Nep. Ka­
rola hrabiego Sobka, byłego właściciela 
ziemi raciborskiej.

W roku: 1603. Jakób Buryan Szeli­
ga kupił wieś Pogrzebleń za 3 tysiące 
500 talarów. — 1604. Ojcowie dominika­
nie z Opola, wrócili do swego klasztoru, 
z którego byli uciekli w roku 1530. Pro­
testanci kupili w mieście dom pryw at­
ny, w którym odprawiali swe nabożeń­
stwa. — 1604. Wsie Lubomia. Buków I 
Nleboczowy przeszły na własność W ac­
ława Reisswica w roku 1603. reszta wsi 
dostała się w zastaw braci Baltazara i 
Jerzego baronów Czeczau i Mettich 
w raz z zamkiem raciborskim za 116 tys. 
guldenów na okres 18 lat. — 1607. C e­
sarz Rudolf II rozkazał sporządzić spis 
wszystkich majętności ziemi racibor­
skiej, którą nabvł baron Mettich. Wio­
ska Babice przedstawiała wartość 
20.673 tal. — 1607. W tym roku przeby­
w ał jakiś czas bardzo sławny Bartło­
miej Paprocki, w 1594 podniesiony do 
stanu szlacheckiego u Hansa Oderwol- 
fa w Urbanowicach p. Koźlem. — 1607. 
Krew śląska polała się po pierwszy raz. 
gdy próbowano nawracania mieczem 
zbłąkanych i zarażonych luteranizmem 
katolików. — 1607. Przy  okazji przej­
ścia księstwa raciborskiego w formie 
zastawu w posiadaniu barona Metticha. 
spisano ponownie majętności, podając 
róv/nocześnie wartość tychże. Lasek 
„Bociniec" szacowano na 800, wieś 
Markowice na 18.721, las dębowy przy 
Marko wicach na 1000 talarów.

Cągnen'e dolariwki.
40.000 dolarów nr. 1329.
8.000 dolarów nr. 980330.
3.000 dolarów n-ry: 661100 925751

105598.
1.000 dolarów n-ry: 1124537 466167

140653 431035 940913.
S00 dolarów n-ry: 0074709 947743 

1250582 964039 593937 1396814 1323439 
447500 44548 996639.

100 dolarów n-ry: 270031 327929
1291746 311923 1063372 812470 784431 
32746 730873 392910 845171 875247 
1373985 726428 1289519 992238 801098 
269946 141955 994247 334487 1093342
1421964 672592 157196 1394350 722190 
1215206 1408658 1006392 1490978 823308 
740425 892442 893809 1094049 876623 
700264 593244 607100 564308 1257659 
1304337 265790 1118120 553002 1173538 
272714 839736 169176 349060 77854 
154561 705871 987002 1325500 1385051
587637 1081595 1120968 730598 13303-17 
432806 1026123 800579 1235706 1330190 
925429 476064 457435 263154 988978 
1389888 1465819 899283 594879 470980 
954674 744061.

— Kiedy Z. U. P. U. płaci zasiłki przez
9 miesięcy? Min. opieki społecznej prze­
słało do Zakładów Ubezpieczeń P ra­
cowników Umysłowych w Warszawie. 
Poznaniu. Lwowie i Królewskiej Hucie 
Pismo, wyjaśniające komu przysługuje 
prawo do 9-miesięcznego zasiłku z ty- 
tyfu bezrobocia, mimo skrócenia okresu 
zasiłkowego do 6-ciu miesięcy.

Jak wynika z treści tego pisma, 
świadczenia 9-miesięczne wypłacać na- 
ezy w dalszym ciągu osobom, których 

prawo do świadczeń z powodu braku

pracy stwierdzone zostało przed dniem 
wejścia w życie zmiany statutu. Ponad­
to zasiłki 9-miesięczne przyznawać na­
leży w wypadkach. gdv prawo do tych 
zasiłków powstało przed dniem wejścia 
w życie zmiany statutu, chociażby rosz­
czenia do zasiłku zgłoszone zostały po 
tym terminie i zasiłki przysługiwały od 
daty późniejszej.

Województwo śląskie.
* Jubileuszowa pielgrzymka do Ziemi

św. Instytut diecezjalny Akcji Katolic­
kiej w Pelpinie przyjmuje obecnie zgło­
szenia i zapisy na udział w  pielgrzym­
ce jubileuszowej do Ziemi św., organi­
zowanej przez Polski Touring-Klub, • a 
będącej pod protektoratem i duchownem 
kierownictwem J. E. ks. biskupa dr. 
Okoniewskiego. Pielgrzymka ta wy- 
jedzie w początkach kwietnia, by zdą­
żyć do Ziemi św. na Wielkanoc. Zwiedzi 
ona prócz Palestyny, także Konstanty­
nopol, Ateny i Egipt. Cena udziału za 
miesiąc podróży wynosi 1350 zł. i obej­
muje wszystkie wydatki włącznie z pa­
szportem zagranicznym. Zgłoszenia i 
żądania informacyj nadsyłać pod adre­

sem: Akcja Katolicka, Pelplin, Pomo­
rze.

* Zmiany w duchowieństwie. Miano­
wani zostali: Ks. Robert Szynawa ad­
ministratorem parafji w Ruszczycach. 
Ks. Konstanty Twórz, proboszcz w Sta­
rych Tarnowicach administratorem dla 
parafji w Rybnej. Ks. Jan Warzecha, 
proboszcz w  Jaworzu administratorem 
dla parafji w Jasienicy, ponieważ ks. 
proboszcz Herot otrzymał urlop zdro­
wotny. Ks. dr. Józef Kwiczała, profe­
sor religji przy seminarjum nauczyciel- 
skiem w Mysłowicach, instruktorem 
nauki religji na województwo śląskie. 
— Przeniesiony został ks. w ikary Jan 
Sorek z Hajduk Wielkich zastępcą ad­
ministratora do Rybnej.

* Ostrzeżenie przed oszustami! Zda­
rzają się wypadki, że osoby postionne 
zgłaszają się u osób ubiegających się o 
pożyczkę z Śląskiego Funduszu Gospo­
darczego i powołując się na swe rzeko­
me wpływy i stosunki w Śląskim Urzę­
dzie Wojewódzkim lub Banku Gospo­
darstw a Krajowego, wykorzystują tru­
dne położenie i nieświadomość ludno­
ści, wyłudzając pod pozorem pośrednic­

twa w uzyskaniu pożyczki nieraz sto­
sunkowo duże kwoty. Celem uchronie­
nia ludności przed tego rodzaju oszu- 
kańczemi machinacjami, donosi Urząd 
Wojewódzki Śląski, że o udzielaniu po­
życzek budowlanych decyduje tylko 
Śląska Rada Wojewódzka, zaś dalsze 
czynności, związane z realizacją poży­
czki załatwia wyłącznie Oddział Banku 
Gospod. Krajowego w Katowicach. Jak­
kolwiek mieszanie się pośredników w  
sprawach pożyczek jest wyłączone i nie 
może odnieść najmniejszego skutku, sta­
rającym się o pożyczkę udziela bezpo­
średnio wszelkich informacyj Śląski U- 
rząd Wojewódzki — wydział skarbo­
wy. W  wypadkach zgłaszania się po­
średników powołujących się na swe sto­
sunki i usiłujących wyłudzić wynagro­
dzenie za wyrobienie pożyczki, należy 
bezwarunkowo donosić władzom bez­
pieczeństwa publicznego, podając na­
zwisko odnośnego osobnika z dokła­
dnym opisem zajścia.

I  Katowickiego
Strajk minął spokojnie.

Sytuacja na terenie polskiego zagłę­
bia węgłowego w drugim dniu strajku 
protestacyjnego nie przyniosła żadnych 
zmian. Strajkujący górnicy przestrze­
gali wszędzie spokoju i porządku. Na 
wszystkich kopalniach byli zajęci robot­
nicy tylko przy robotach koniecznych. 
Niektóre kopalnie, zwłaszcza w Zagłę­
biu Dabrowskiem, ogłosiły na dzień 
wczorajszy świętówki.

Obecnie soór o zarobki w górnictwie 
przejdzie do komisji arbitrażowej I poje­
dnawczej. Termin aosiedzenla komisji 
nie został jószcze ustalony. Najprawdo­
podobniej jednak komisja odbędzie po­
siedzenie w ciągu najbliższego tygodnia,

Z komitetu do spraw bezrobocia.
Katowice. W czwartek, dnia 23. lu­

tego br. odbvlo się w ratuszu m. Kato­
wic pod przewodnictwem prezydenta 
miasta dr. Kocura posiedzenie miejskie­
go komitetu do spraw bezrobocia. Po­
dano do wiadomości, że komitet woje­
wódzki przydzielił na potrzeby komite­
tu miejskiego w okresie od 26. 1. 1933 r. 
1833 kg. słoniny i boczku dla kuchen, 
750 kg. skóry podeszwowej, 872 Ł wę­
gla, 3 tony cukru na akcję dożywiania 
dzieci w szkołach, 10 ton grochu i 10 t. 
fasoli dla kuchen, 500 par bucików dla 
dzieci szkolnych. 70 ton mąki i 300.000 
kostek kawy. Śp. Akc. Giesche 7. ini­
cjatyw y prezesa p. Brooksa ofiarowała 
900 par obuwia gumowego dla bezro­
botnych, odpracowujących zapomogi. 
Komitet zajmował się pozatem spraw a­
mi ochotniczych drużyn roboczych dla 
młodzieży oraz dalszym rozdziałem wę 
gla dla bezrobotnych.

Ofiary dla bezrobotnych.
Katowice. W miesiącu lutym br. 

wpłacili na rzecz bezrobotnych do kasy 
miejskiego komitetu do spraw bezro­
bocia w Katowicach: firma W ybraniec, 
ul. Damrota 470.88 zł., Tow. Ubezp. 
„Przezorność" 100 zł., koło uczestn. 
wykł. międzyświetlicowych 34.16 zł. 
Zdeklarowali miesięczne składki: per­
sonel Śl. Zakł. Graf. „Polonia" 150 zł., 
personel i firma „Sam" 60 zł. W szyst­
kim ofiarodawcom składa komitet w  
imieniu bezrobotnych serdeczne podzię­
kowanie.
Dodatkowe wpisy na kurs stenograf]!.

Katowice. Tow. stenograficzne „Sta­
szic" systemu Polińskiego w Katowi­
cach przyjmuje jeszcze dodatkowe wpi­
sy na mający się rozpocząć w d. 10 bm. 
(piątek) kurs stenografii polskiej. Wpisy 
przyjmuje się od 6—8 marca o godz. 19 
do 20 w szkole wydziałowej żeńskiej w  
Katowicach, ud. Szkolna.

Śmierć pod kołami pociągu.
Katowice. Do odjeżdżającego z Ka­

towic do Gdyni pociągu pośpiesznego 
wskoczył bagażowy Piotr Grochód — 
zam. w Zawo.dziu, skutkiem czego upadł 
i dostał się pod koła pociągu, które uje­
chały mu obie nogi i rozbiły czaszkę, 
tak, że śmierć nastąpiła na miejscu. — 
Zwłoki odstawiono do szpitala miejskie­
go. '

Kradzież pieniędzy.
Katowice. Rolnik Jan Balus z Tych 

doniósł, że dnia 3. bm. przed południem 
około godz. 10.30 przy kiosku z wyroba­
mi mięsnemi Krugera Karola przy uL

P oniedziałek

marca



D w orcow ej n ieznan i ćToTycTfczas sp ra-’ 
w ca skrad ł 'mu z zew nętrznej kieszeni 
p łaszcza portfel skórzany, zaw ierający  
ogółem  2.320 zł. P ieniądze te Balus po­
b ra ł o godzinie 10 w  Banku Niemieckim 
dla kilku rolników  z Tych. O kradzież 
tych  pieniędzy podejrzani są  dw aj oso­
bnicy, k tó rz y  stale kręcili się koło Balu- 
sa.

Nowy zarząd w  Lidze Morskiej.
Na ostatniem walnem zebraniu Oddziału 

katowickiego Ligi Morskiej i Kolonialnej w 
Katowicach wybrano nowe władze oddzia­
łu. — Zarząd ukonstytuował się następują­
co: pp. adwokat Rostek Antoni — prezes, 
inź. Elandt Alfred — wiceprezes, sekreta­
rzem komisarz Pol. Woj. Śl. — Sturc Rudolf, 
I zastępcą sekretarza — Brachaczek Ru­
dolf, urzędnik Banku Gospodarstwa Krajo­
wego, II zastępcą sekretarza Rywik Lu­
dwik — prokurent „Huty Pokoju", skarbni­
kiem Kurtyka Jan, prokurent Banku Franco- 
Polonais, zastępcą skarbnika Dr. Bachleda 
oraz członkowie Mir. Ludyga-Laskowska, 
Renowiczowa, prof. Kamiński i Mączyński.

Zastępcami członków Zarządu wybrano 
pp.: Maślankę Józefa — komisarza Pol. Woj. 
Śl., dr. Kuiawską, posłankę na Sejm Sl., 
Staroryplńsklego, dr. Koczwarowa, dyr. 
Kowalczyka, kpt. Juranka.

W skład Komisji Rewizyjnej weszli pp.: 
dr. Tarkowski, dr. Adamczyk, i komandor 
Dyma. Na zastępców pp.: Jaskóła i dyr. 
Pyczka.

Delegatami na Walny Zjazd Delegatów 
wybrano pp.: kpt. Sumowskiego, mir. Lu- 
dyge-Laskowską, inż. Elandfa, Kurtykę Ja­
na. dyr. Żyłę, red. Woyno, kom. Sturca i dr. 
Kujawską.

Prócz ukonstytuowania się. Zarząd po­
wołał do życia: sekcję odczytowo-propa- 
aandowo-prasową i sekcję imprez, powie­
rzając kierownictwo* pierwszej prof. Kamiri- 
skiemu i Mączyńskiemu, drugiej zaś p. Re- 
cowiczowei i Ludyga-Laskowsklel.

Ponadto przyjęto 50 nowych członków 
f omówiono szereg spraw organizacyjnych 
i  prac na najbliższy okres czasu, (k)

Wielka kradzież mieszkaniowa.
'  Zawodzie. Dnia 3. bm. po południu 
nieznani do tychczas spraw cy  weszli do 
m ieszkania G arosa W incentego przy  ul. 
K rakow skiej 33 i skradli 3 ubrania m ę­
skie, 3 pary  trzew ików , 300 zł. w  go tó ­
w ce, sreb rny  zegarek damski, 2 złote 
pierścionki dam skie, złotą branzoletkę, 
7 łyżek alpakow ych, łyżeczkę srebrną, 
m ałą  w alizkę i drew nianą rzeźbioną ka- 
isetkę, łącznej w artości około 1300 zł. (k

Kradzież wyrobów mięsnych.
W ełnowiec. W  nocy na 4. bm. nie­

znani dotychczas sp raw cy  weszli do 
w arsz ta tu  rzeźnickiego Józefa Pokory 
p rzy  ul. Żym elki 15 i skradli około 210 
kg. w yrobów  m ięsnych różnej jakości, 
łącznej w artości około 400 zł., poczem 
zbiegli w  niew iadom ym  kierunku, (k)

Nawet św iece dezynfekcyjne nie mają 
spokoju.

Roździeń. W  nocy na 3. bm. niezna­
ny dotychczas sp raw ca w szedł do za­
kładu dezynfekcyjnego „Salvato r"  przy 
ul. M arsz. P iłsudskiego i skrad ł ogółem 
96 św iec dezynfekcyjnych w artości oko 
ko 500 złotych, (k)

Włamanie do rzeźni miejskiej.
W  nocy z soboty na niedzielę nie­

znani sp raw cy  włamali się do biur f-my 
„Siłesia-Bacon", znajdujących się na te­
renie rzeźni miejskiej w Katowicach. 
W łam yw acze zabrali około 1.300 zł. i 
w iększą ilość znaczków  pocztow ych. 
W łam ania dokonano mimo, iż na terenie 
rzeźni dozoruje dw óch nocnych stró ­
żów.

Okradli kasę w  składzie rowerów.
W  Siem ianow icach w łam yw acze po 

w ygięciu k rat w  oknie dostali się do 
składu row erów  i m otocyklów  Alojzego 
B ubały. skąd z szuflady skradli 5 tys. 
zł. Po w łam yw aczach zaginął wszelki 
ślad. (k)

Kradzież bielizny.
Chorzów. Nieznana dotychczas ko­

bieta, trudniąca się zawodowo handlem 
domokrążnym, skradła ze strychu na 
szkodę Marji Moroniowej, przy ul. So­
bieskiego 2, w iększą ilość bielizny. Ok)

2 Król. Huty
Rach ludności w  Królewskiej Hucie 

w  roku 1932.
Król. Huta. Z początkiem  ubiegłego 

roku Król. Huta liczyła 80,734 m ieszkań­
ców. L iczba ta przez ca ły  rok w zrosła 
o 429, tak, że w  dniu 1. stycznia  b. r. 
w ynosiła 81.163. P rz y ro s t nastąpił je-

Walka kult
Nie ulega już teraz  najm niejszej w ąt­

pliwości, że stosunek w ładz niemieckich 
do katolików  uległ pow ażnem u pogor­
szeniu. Już naw et na Śląsku Opolskim, 
k tó ry  jest w  przew adze katolickim, rzą­
dy hitlerowskie dają się w e znaki. W  
pierw szym  rzędzie zabrano się do usu­
w ania landratów  w yznania katolickiego, 
po nich ma iść (o ile w  m iędzyczasie nie 
przejdzie na w iarę H itlera) także naczel­
ny  prezydent prowincji górnośląskiej, dr. 
Lukaschek.

Mało nas tu  obchodzą zm iany na u- 
rzędach państw ow ych, gdyż tak  urzęd­
nicy cen trow cy  jak i urzędnicy z ram ie­
nia hitlerow ców  — są jednakowi, szowi­
nistami narodow ym i i zdeklarow anym i 
wrogam i ludności polskiej. W  tym  w y- 
podku chodzi nam jedynie o ustosunko­
wanie się w ładz i pew nych czynników  
rządow ych do Kościoła katolickiego, je­
go w yznaw ców  i duchow ieństw a.

Jeżeli chodzi o Śląsk Opolski, zau­
w ażyć można pewne zg rzy ty  i tarc ia  w 
stosunku przedew szystkiem  do ducho­
w ieństw a katoliok., co pozw ala przypu­
szczać, że... walka kuiturna idzie! Na- 
razie przy toczym y tylko d w a jaskraw e 
w ypadki, k tóre w  zupełności potw ier­
dzają nasze stanow isko i przypuszcze­
nia.

1. Pełn iący  w  lecznicy imienia ks. 
Głowackiego w Strzelcach obowiązki 
duszpasterskie o. Adams w ezw any  zo­
sta ł przed m iejscow ą policję. Pow odem  
tego postępow ania m a być broszura, za­
ty tu łow ana —  „C hristus — nicht H itler" 
(C hrystus — nie Hitler). Ojciec Adams 
rozdaw ał b ro szu ry  te chorym  w  leczni­
cy , nie w idząc w  tern nic zdrożnego, ani 
złego. B roszurki te o trzym ał o. Adams 
w  podarku. Zaw ezw anie księdza na po­
licję w yw ołało w  kołach katolickich zro­
zumiałe poruszenie. O. Adams m a 60 lat 
i jest ogólnie łubiany. W  życiu politycz- 
nem nie brał żadnego udziału. M ieszka­
nie o. Adam sa poddano ścisłej rewizji,

dynie w skutek nadw yżki urodzeń, któ 
rych było 1624 w  całym  roku w obec 821 
zgonów. P rzyprow adziło  się do Król. 
Huty 10.592, natom iast opuściło 10.966 
osób. W  porów naniu z latam i ufoiegłe- 
mi ogólny p rzy rost ludności jest znacz­
nie m niejszy, gdyż przeciętny p rzy rost 
roczny w ynosił w  latach ubiegłych ok^- 
ło 1000 osób.

Cena masła otwarta.
Król. Huta. W obec udowodnionej 

zw yżki cen m asła u producentów , ko­
misja do ustalania cen na posiedzeniu w 
dniu 3. m arca br. uchw aliła pozostaw ić 
aż do dnia 8. bm. cenę m asła o tw artą . 
Następne posiedzenie komisji odbędzie 
się w  środę, dnia 8. bm. o godzinie 11.

Targ kramny.
Król. Huta. N astępny targ  kram ny 

odbędzie się w  Król. Hucie dnia 16. m tr- 
ca br. na placu targow ym  przy  ul. B y­
tomskiej. P rzew idziany  w tym  sam ym  
dniu targ  na bydło  i konie nie odbędzie 
się.

L icytacja w  lombardzie miejskim.
Król. Huta. W  dniach 7. i 8. m arca 

br. odbędzie się od godz. 9 rano w  lom­
bardzie miejskim przy  ul. Bytom skiej 19 
licytacja niew ykupionych zastaw ów  do 
nr. 51.604, oraz niew ykupionych zasta ­
w ów  w artościow ych do nr. 1580a. Bliż­
sze szczegóły w  ogłoszeniach na tabli­
cach w  ratuszu.

Tępienie szkodników roślinności.
Król. Huta. Pod koniec ubiegłego 

roku zw ra ca ł 'm a g is tra t uw agę na ko­
nieczność tępienia w  czasie zim y szko­
dników roślinności, przedew szystkiem  
ćm y t. zw . białki rudnicy, k tó ra  pojaw i­
ła  się na terenie tut. m iasta w  zastra ­
szających w prost ilościach, grożących 
kompletnem zniszczeniem  roślinności. 
W ezw anie do tępienia tego szkodnika 
nie odniosło pożądanego skutku, tak, że 
obecnie niebezpieczeństw o jest coraz 
większe. M agistra t w zyw a zatem  w  o- 
statniej chwili w szystkich  w łaścicieli 
ogrodów, aby  jak najenergiczniej zabrali 
się do akcji tępienia, k tó ra  winna być 
ukończona do 20 m arca br. Po  tym  ter­
minie specjalna kom isja przeprow adzi 
ścisłe badanie poszczególnych ogrodów 
i plantacyj. Kto w  term inie nie prze­
prow adzi tępienia, naraża  się na karę,

urna idzie!
która  jednak nie w ydała  żadnego obcią­
żającego m ateriału. W obec tego, że o. 
Adams w zbraniał się w yjaw ić ofiaroda­
w ców  broszur, sp raw a skierow ana zo­
stanie do prokuratorii.

2. Do prezydjum  sejmu pruskiego 
w płynęło zażalenie w  formie „małego 
zapytania", w  którem  zarzuca się ks. 
proboszczowi Piechocie w  Wielkich Zi­
arnicach (pow iat opolski), że jest przy­
jacielem Polaków  i działa na szkodę 
niem czyzny. Rów nocześnie „małe za­
pytanie" podaje, że niejaki p. J. z W iel­
kich Zimnie rozdawał polskie książki do 
nabożeństwa tym  dzieciom, k tóre poraź 
p ierw szy  p rzystępow ały  do Stołu P ań ­
skiego. Zapytanie kończy się, czy wia­
domo o tern pruskiemu m inistrow i spraw  
w ew nętrznych i co zam ierza on wobec 
tego poczynić.

■ „M ałe zapytanie", które skwapliw ie 
w ydrukow ały  niemieckie gazety  -nacjo­
nalistyczne, podziałało na w rogów  spra­
w y polskiej, jak na buhaja czerw ona 
płachta. To też w tych dniach ks. pro­
boszcz P iechota o trzym ał anonim owy 
list, pochodzący podobno od hitlerow ­
ców. L ist ten ks. proboszcz Piechota 
odczytał na ambonie. Zachodzą w nim 
tego rodzaju zw ro ty : „Du Polenpfarrer, 
du sollst dich innerhalb 4 Wochen nach 
Polen begeben. Dein Freund J. K. wlrd 
innerhalb 2 Wochen auf dem Baume 
hangen".

Ładne to zam iary  nadaw ców . Lecz 
nie ustraszą  ludu katolickiego żadne gro­
źby. Słasztia spraw a musi kiedyś zw y­
ciężyć, a choćby hitlerow scy m ocodaw ­
cy na głow ach staw ali. Lud katolicki 
stanie ław ą w obronie sw ego ducho­
w ieństw a i sp raw y  katolickiej. W  cza­
sach pierw szych chrześcijan, mimo fali 
prześladow ań i m ęczeństw  w yznaw ców  
nauki C hrystusa, ostał się Kościół św. 
T eraz Kościół katolicki taksam o zw y­
cięży, temwięcej. że miljony w iernych 
stoją po jego stronie.

ponadto zostanie zarządzone tępienie 
szkodników  w  jego posiadłości na jego 
koszt.

Porzucenie dziecka.
Król. Huta. Za p o rzucen ie  dziecka

pod drzw i m ieszkania F igurów  w  B ry- 
nowie przytrzym ano w  Król. Hucie 21- 
letnią służącą M arję M agna, ostatnio 
zam. w  Król. Hucie, p rzy  ul. S tyczyń­
skiego 38. W ym ieniona zeznała, że czy ­
nu dopuściła się z braku środków  na u- 
trzym anie dziecka. P rzy trzym aną  od­
staw iono do poster, poi. w  Brynow ie, 
celem przeprow adzenia dalszych docho­
dzeń. ,

Z  Swle*ochłowtefcfego
Pożar pyłu w ęglow ego na kopalni.
Ubiegłej soboty w podziemiach ko­

palni „Wolfgang - Wawel" w Rudzie od 
rozpalonego lontu zapalił się pył węglo­
w y. Znajdujący się w  pobliżu ognia 43- 
letni górnik, Teodor Proch, doznał sil­
nych poparzeń ciała i twarzy. W  stanie 
bardzo groźnym  odwieziono go do szpi­
tala. P ożar pyłu węglowego natych­
m iast stłumiono. (ś)

Ukaranie oszusta i oszczercy.
Sad Karny w Król. Hhcie zasadził dnia 

3 bm. Leona Kowalczyka z Chropaczowa 
na 6 miesięcy więzienia za fałszywe obwi­
nienie naczelnika gminy i urzędu okręgowe­
go p. Przybyły w Chropaczowie i komen­
danta posterunku policji p. Kowalczyka w 
Chropaczowie, jakiego się dopuścił w zwią­
zku ze swemi praktykami oszukańczemu — 
Leon Kowalczyk znany jest z kronik poli­
cyjnych i procesów sądowych jako oszust, 
który od wielu osób w różnych miejscowo­
ściach Śląska wyłudził datki pieniężne niby 
na cele społeczna rozmaitych związków 
młodzieży, a w rzeczywistości zużył ie dla 
siebie i swych kompanów. Za to został 
przytrzymany kilka razy przez policje a po­
nieważ, jak policja stwierdziła, Kowalczyk 
uprawia swój 'proceder oszukańczy dalej, 
sędzia śledczy w Katowicach zarządził nad 
Kowalczykiem dozór policyjny. Kowalczy­
ka czekają dalsze procesy za oszustwa oraz 
za zniewagi osób urzędowych, (ś)

Graniczna prowokacja hitlerowców.
Wczoraj o godz. 7.30 po stronie nie­

mieckiej na odcinku granicznym Rudzka 
Kuźnica między Zabrzem a Bobrkiem 8 
umundurowanych hitlerowców i 10 cy ­
wilnych zatrzymało się naprzeciwko poi 
sklej budki granicznej, około której stało 
dwóch funkcjonariuszy policji oraz

Białe tygodnie w  domu towarowym  
Bobreka.

Jak corocznie, tradycja trwająca od 3 fet n- 
rzą-dzata fiircna Bobrek talkie w b. r. popularne 
Białe Tyjodtae, które wypadły ponad wszelkie 
oczekiwania, stanowią rewelacyjny popis bo­
gactwa, towarów jakości pierwszorzędnej i ta­
niości cen. Olbrzymie ilości lśniąco białych to­
warów wystawionych m  sprzedaż w bogatym, 
pełnym smaku doborowo rozchwytuje kupująca 
publiczność, zwracając się ze specjalnem zain­
teresowaniem do bogatych zapasów działu tek­
stylnego, bielizny, pończoch, rękawiczek, robót 
ręcznych, towarów krótkich, wykazujących re­
kordowo niskie ceny. Firma takie w b. r. po­
została wierną starej dewizie oddawania jak>>- 
ściowo pierwszorzędnego towaru przy równ *• 
cześnie niskich wyjątkowych cenach. Idąc z du­
chem ciężkich czasów wystąpiła firma ze spe­
cjał n cmi fcryzysowemi cenami. Szczęśliwie wy­
brany termin jmprezy Białych Tygodni umożli­
wia kupującym poczynienie równocześnie za­
kupów przedświątecznych na okres zbliżają­
cych się Świąt Wielkanocnych. Bogactwo i wy­
bór oferowanych na sprzedaż towarów oraz 
pierwiszorządna jakość przy bezkonkurencyjnych 
cenach czynią z imprezy Bobreka Clou sezonu 
1933. Obsługa uczciwa i solidna oraz fachowe 
kierownictwo dbają o zadośćuczynienie wszel­
kim życzeniom kupującej toliucniteli. Nawał ku­
pujących w Domu Bobreka jest olbrzymi.

dwóch funkcjonariuszy straży granicz­
nej. Hitlerowcy przezwiskami usiłowali 
sprowokować funkcjonariuszy polskich 
a wreszcie jeden z nich strzelił w  kie­
runku polskiej budki granicznej. Na miej­
sce wyjechała specjalna komisja celem  
ustalenia okoliczności zajścia.

Wieczór pieśni w Chropaczowie.
Tow. śpiewu „Echo" w Chropaczowie 

urządziło 26. II. br. Wieczór pieśni, na któ­
ry złożyły się występy mieszanego chóru 
„Echa" przy współudziale orkiestry oraz 
osobne produkcje koncertowe orkiestry. W 
części wokalnej koncertu chór odśpiewał L. 
Bonieckiego: Pieśń powitalną, Szopena Po­
lonez A-dur, Moniuszki: Krakowiak, Dzia­
dek i babka. Kwiatek, Po nieszporach (frag­
ment z Halki) i wiedeńskie walce Straussa: 
Nad modrym Dunajem i Zierera: Wiedeńscy 
obywatele. W końcu odegrano jednoakto- 
wą operetkę „Słowiczek". Produkcje wo­
kalne z tow. orkiestry odbyły się pod batu­
ta dyrygenta chóru p. B. Sznobera. nauczy­
ciela z W. Hajduk, pod którego ofiarnem i 
fachowem kierownictwem chór „Echa" 
chropaczowskiego rozwija się coraz lepiej. 
Ostatni Wieczór pieśni był wyrazem dal­
szego postępu chóru. Produkcje chóru spot­
kały się też z gorącym aplauzem bardzo li­
cznie zebranej publiczności, wśród której 
obecni byli przedstawiciele miejscowych 
władz, duchowieństwo, nauczycielstwo i u- 
urzednlcy przemysłu. Samodzielna orkie- 
stralna część koncertu wypadła słabo; wi­
doczny był brak dostatecznego ̂  przygoto­
wania przez nieodpowiedni dobór osób w 
oikiestrze. — Wieczór pieśni zagaił prezes 
towarzystwa p. Dworaczek, kierownik biur 
Urzędu Okręgowego; powitał on słuchaczy 
i podziękował za poparcie akcji „Echa", 
które od przeszło 20-tu lat krzewi w Chro­
paczowie pieśń polska, skupiając w swych 
szeregach coraz liczniejszych przyjaciół 
śpiewu i muzyki, (ś)

Z  Pszczyńskiego
Targ na bydło i konie.

'+  Pszczyna. Następny ta rg  na b y ­
dło i konie odbędzie się w  środę, dnia 8. 
m arca 1933 roku.

Z zebrania Z. O. K. Z.
+  Piasek. W  ubiegłą niedzielę od­

było się w  P iasku  m iesięczne zebranie 
miejsc, koła Z. O. K. Z. pod przew odnic­
tw em  p. Adama Dzióbka. Na zebraniu 
uchwalono rezolucję w  spraw ie nie­
mieckich filmów dźw iękow ych. Zebrani 
dom agali się, by kom petentne czynniki 
obniżyły cenę prądu elektrycznego, —- 
gdyż w  przeciw nym  razie m ieszkańcy 
tut. gminy przystąp ią  do strajku.^ Żywo 
zain teresow ano się sp raw ą popierania 
w ytw órczości krajow ej. Aby akcja ta  
rozw ijała się należycie, postanow iono 
zw ołać konferencję z miejsc, kupcami, 
celem  om ówienia tej w ażnej sp raw y. 
Apel tut. zw iązku dotyczy  zbiórki na 
fundusz szkolnictw a polskiego zagrani­
cą przyniósł pożądany skutek, gdyż mi­
mo kryzysu  zebrano w śród  obyw ateli 
43 zł. a zbiórka w śród nauczycielstw a 
i m łodzieży szkolnej w yniosła 22 zł. 50 
gr. Pod koniec zebrania p. naucz. Sa- 
bela w ygłosił re fe ra t z obrazam i św ie­
tlnemu (p)

Z Rybnickiego
Targ na konie i bydło.

r+ ’ Żory. Najbliższy targ  na konie I 
bydło odbędzie się .w dniu 15. m arca 
1933 roku. fc)



Z Ślaska Opolskiego.
Policje państwowa wzmocniono sztur­

mowcami 1 stahlhelmowcami.
Gazety niemieckie donoszą o wzmo­

cnieniu policji i żandarmerii na Śląsku 
Opolskim przez wprowadzenie pomoc­
niczych sil policyjnych, rekrutujących 
się ze szturmowe, hitlerowskich i stahl- 
helmowców. Policja pomocnicza ma być 
tiżyfą do zwalczania aktów teroru oraz 
dla ochrony publicznych budynków i za­
kładów użyteczności publicznej. Tak np. 
każdemu żandarmowi dodano do pomo­
cy jednego szturmowca i jednego stahl- 
hdmowca.

Bojówki hitlerowskie szaleją.
Z powodu potwornej cenzury zapro­

wadzonej ostatnio w Niemczech, prasa 
opozycyjna nie jest w stanie donosić o 
gwałtach i terorze, uprawianym przez 
bandy hitlerowskie. Teror ten szaleje 
bez oporu na Śląsku Opolskim. Skiero­
wany jest on przeciw komunistom, so­
cjalistom i centrowcom. We wszystkich 
miastach i osadach przemysłowych co­
dziennie prawie bandy hitlerowców 
strzelają do przeciwników politycznych. 
Obecnie bojówki te niepodzielnie opano­
wały położenie i teroryzują przeciwni­
ków.
Niemcy wydałaia polskich robotników.

Od pewnego czasu władze niemiec­
kie systematycznie wydalają z Rzeszy 
niemieckiej obywateli i obywatelki pol­
skie. Są to przeważnie robotnicy i ro­
botnice, zamieszkali od szeregu lat w 
Niemczech, gdzie się pożenili — i to z 
Niemkami. Często dzieci wydalonych 
Polaków nie rozumieją ani słowa po pol­
sku. Zwykle wydalenia odbywają się 
na odcinku granicznym pomiędzy Byto­
miem i Królewska Huta. Często się zda­
rza, że wydaleni Polacy nie mają w Pol­
sce zupełnie ani rodziców, aini krewnych 
i pozbawieni są wszelkich środków u- 
trzymania.

Inaczej w województwie Śląskiem. 
Są tam tysiące t. zw. „Reichsdeutsche11, 
którzy zajmują nąUepsze stanowiska w 
przemyśle, podczas gdy obywatele pol­
scy, ludzie zasłużeni, wprost przymiera­
ją z głodu, bo dla nich pracy nie ma. Je­
żeli jednak władze niemieckie wyrzuca­
ją z kraju robotników polskich, naten­
czas także u nas należałoby się zabrać 
do pupilków niemieckich przemysłow­
ców. Gdy Niemcy odczują krzywdę na 
własnej skórze, wtenczas niewątpliwie 
przypomni im się przysłowie: „Nte czyń 
tego drugiemu, co tobie niemiło11!

Z Bytomskiego. I
W ubiegły piątek w nocy w Bytomiu 

przy ud. Grosse Blottnitzastrasse 34/351 
zamordowano kupca bytomskiego, 53- 
letniego Józefa Steinera, właściciela do­
mu i sklepu odzieżowego.

Mordercy zadzwonili do mieszkania 
Steinera w chwili, kiedy ten zamierzał 
udać się na spoczynek. Ponieważ Stei­
ner nie okazywał ochoty do otwarcia 
drzwi, nieznajomi zagrozili wywaleniem 
drzwi. Dobijanie się było tak gwałto­
wne, że zbudzona ze snu rodzina Steine­
ra podniosła alarm.

Wreszcie Steiner drzwi otworzył, a 
wtedy padł strzał, który Steinera ugo­
dził w głowę. Steiner padł trupem na 
miejscu. Kiedy na alarm przybyła poli­
cja, po mordercach nie zostało już śladu. 
Jedynie w bliskiem sąsiedztwie zwłok 
Steinera znaleziono łuskę z naboju, kali­
ber 7.65.

W związku z dokonanym w Bytomiu 
mordem w kołach żydowskich w Kato­
wicach w dniu wczorajszym stwierdzo­
no, że zamordowany jest żydem, który 
uprzednio zamieszkiwał w Goczałkowi­
cach na Górnym Śląsku. Według po­
głosek kursujących w tychże kołach ży­
dowskich, mordercy po gwałtownem 
wajściu do mieszkania Steinera, kazali 
mu krzyczeć „Heil Hitler", a dopiero 
późniei strzałem z broni krótkiej pozba­
wili życia.

Charakterystycznem jest, że pisma 
niemieckie w Bytomiu, donoszące o mor 
dzie. nie określają bliżej narodowości za­
mordowanego.

Władze niemieckie natomiast wyzna­
czyły 1000 zł. nagrody dla osób, które 
przyczynią się do wykrycia morderców. 

*

W ubiegłym tygodniu w nocy pewien 
25-letni młokos popisywał się na ulicach 
Bytomia, gdzie rozbił wielkie szyby 
wystawowe wydawnictwa centrowej 
gazety „Oberschlesiche Zeitung“, firmy 
Wiifsohn, domu towarowego Woolworth 
oraz skrzynkę wystawową gazety „Lo- 
kalanzeiger“. Zemstę swoją wywarł na 
centrowcach i żydach. Do protokółu ze­
znał. iż jest narodowym socjalistą. Hu- 
genbergowska „Morgenpost11, donosząc 
c tych popisach młokosa, stara się tako­
we zbagatelizować, zwalając całą winę 
na karb młodości sprawcy i radzi, by mu 
za to sprawiono porządne lanie. Brawo! 
Hugenbergowscy pachołkowie! Jednak­
że przedtem jeszcze wam należałoby 
przegarbować skórę za wychowanie

młodzieży na tego rodzaju zboczeńców 
narodowych. Rozumiemy każdy odruch 
narodowy, lecz nie uznajemy, by przeci­
wników politycznych „zjednywać11 dla 
siebie aktami teroru; wybijaniem szyb, 
napadami na ulicach, zabójstwami i mor­
derstwami. Tak kiedyś postępowali tyl­
ko „raubritterowie11, którzy się „chlub­
nie11 zapisali na kartach historji Niemiec. 

*

Jakiś domokrążca chodził w Szom­
bierkach od domu do domu i sprzedawał 
tłuszcz z gadów, który według jego zda­
nia dobrze działa przy reumatyzmie i 
przy kamieniach żółciowych. Jednego 
tylko nie powiedział, że najlepiej działa 
tłuszcz na jego kieszeń, gdy łatwowierni 
ludzie go kupują. Mała buteleczka tej 
mikstury kosztowała 3 marki. Przy ba­
daniu zawartości stwierdzono, że cała 
nie warta więcej jak 10 fenygów. Wi­
dać, że handlarz miał dobry zbyt we 
wsi, bo przyszedł powtórnie. Tym ra­
zem jednak źle mu się powiodło, bo 
wpadł w ręce policji; która odstawiła go 
do więzienia w Bytomiu. Odpowiadać 
będzie za oszukaństwo.

*

Jednej z ostatnich nocy kilku prze­
mytników w okolicy Śtolarzowic prze­
prowadziło z Polski do Niemiec trzy ko­
nie. Nieszczęście chciało, że przemytni­
ków zauważyli celnicy niemieccy. Wo­
bec tego przemytnicy zbiegli na polską 
stronę a konie natomiast pozostały po 
stronie niemieckiej.

Z Gliwickiego.
Szturmówka hitlerowska w Pysko­

wicach „hulała11 onegdajszej nocy i do­
konała szereg „bohaterstw11. Do miesz­
kania aptekarza Buchwalda rzucono gra­
nat ręczny, który na szczęście nie eks­
plodował. Do okien adwokata i notariu­
sza Bóhma, kupca Leubuschera i oberży 
sty Angresa rzucono kilkanaście cięż­
kich kamieni. Aptekarz Buchwald jest 
centrowcem, zaś Boehm, Leubuscher i 
Angres są żydami. Teraz „żydki11 po­
czują na własnej skórze sympatie nie­
mieckich bojowców do ich rodu. Gdyby 
coś podobnego działo się w Polsce, nie­
wątpliwie starozakonni całego świata u- 
rządziliby najazd na ziemie polskie, by 
zdusić do reszty naród polski.

Z Kozielskiego.
Na ulicy Odrzańskiej w Koźlu nie­

znany mężczyzna usiłował ograbić 
skrzynkę wystawową firmy A. Fand- 
rich, co jednak zauważył wachmistrz po­

licji Rotter, który spłoszył złodzieja. 0 - 
statni oddalił się szybko a następnie 
ukrył się w sieni pewnego domu, skąd 
strzelił do wachmistrza i okaleczył go 
w podbrzusze. Ciężko rannego urzędni­
ka odstawiono do lecznicy, gdzie poddać 
się musiał operacji. Później ujęto nie­
bezpiecznego Strzelca, w którym rozpo­
znano 21-letniego Karola Banię z Koźla,
Odstawiono go do więzienia.

*
Pięcioletni K. Wyrobisz z Koźla zo­

stał przejechany przez samochód osobo­
wy na drodze prowadzącej do Więk- 
śzyc. Chłopiec przed samym wozęm 
usiłował przebiec przez jezdnię, 
przyezem dostał się pod koła. Wydoby­
to go stąd z ciężkiemi okaleczeniami 
twarzy oraz jednej ręki. Nieszczęśliwe­
go odwieziono do lecznicy.

Z Prudnickiego.
Robotnik Aleksander Kordysch z Li­

goty znalazł w listopadzie ub. roku gra­
nat ręczny, który zamiast oddać policji, 
podarował znajomemu. Ponieważ gra­
nat był jeszcze do użycia, zaskarżono 
Kordyscha do sądu o przestępstwo prze­
pisów o materiałach wybuchowych. Sąd 
skazał oskarżonego na trzy miesiące wię 
zienia; z powodu licznych innych kar
został z miejsca zaaresztowany.

*

Nieznany złodziej włamał się onegdaj 
wieczorem do mieszkania nieobecnego 
robotnika Apolnego, który jednocześnie 
jest poborcą podatków w Plsarzowicach. 
Złodziej skradł kasetkę, zawierającą 420 
marek gminnych pieniędzy, z któremi 
się oddalił w niewiadomym kierunku. 
Włamywacz musiał być dobrze obezna­
ny z miejscowemi stosunkami.

Z szpitala oo. Bonifratrów w Prud­
niku uciekł, ubrany tylko w koszulę i ka­
lesony, mleczarz Józef Kaul, który jest 
podejrzany o ciężką kradzież.________

Humor.
Ostrożność nie zawadzi.

Godzina druga w nocy. Do kasy 
banku zakradli się dwaj włamywacze. 
W milczeniu zabierają się do rozpruwa­
nia kasy.

W pewnej chwili jeden zwraca się do; 
drugiego:

— Będziesz musiał sam dokończyć,\ 
ja muszę iść do domu! I

— Po co?
— Przypomniałem sobie, że nie zam­

knąłem mieszkania na klucz. Myślisz, 
że w dzisiejszych czasach tak trudno o 
złodzieja?

ftczdjc.
Ciekawsze audycje tygodnia

Godzina wesołe] muzyki.
W e środę o godz. 20 nadaje „Polskie Radio11 

godzinną audycję, której program wypełni po­
pularne trio wokalne Rapackich, następnie Leon 
Łuskino, który w ystąpi z repertuarem dowcip­
nych, przytem niepozbawionych sentymentu 
w łasnych piosenek recytacyj, oraz mistrz na 
domrze —  Stanisław  Stanisławski.

Koncert śląskich mandolinistów.
W e czwartek o godz. 17 w ystąpi przed mi­

krofonem katowickim znany i łubiany na Ślą­
sku zespól mandolinistów „Halka11 z Roździenia- 
Szopienic, który w ykona szereg popularnych u- 
tw orów  muzycznych.

Chór ukraiński.
W  tym samym dniu usłyszą radiosłuchacze 

ukraiński chór narodowy im. Łyseńki pod dy­
rekcją S. Sołohuba.

O ulgach podatkowych dla nowowzno- 
szonych budowli.

W  sobotę o godz. 16.40 o „Ulgach podatko­
w ych dla now owznoszonych budowli11 mówić 
będzie przez radjo p. W iktor Jasowicz, radząc 
przytem , jak z tych ulg należy korzystać.

Kazania pasyjne.
Poczynając od ubiegłej niedzieli, rozgłośnia 

katowicka nadaje w  każdą niedzielę aż do W iel­
kiej Nocy o godz. 16 kazania pasyjne, które w y ­
głasza J. E. ks. biskup śląski dr. Stanisław A- 
damski. Kazania te mają być zapomocą specjal­
nych urządzeń transmitowane do całego szeregu  
kościołów  diecezji, tak że wierni będą je mo­
gli słyszeć naw et wtenczas, gdy sami nie po­
siadają radja.

Kongres radiowy.
Międzynarodowy Kongres Radiofoniczny w

Madrycie, który odbył się w  roku ub., ustalił 
m. in. zakres fal, z których powinna korzystać 
radiofonia. Zakres ten w  porównaniu z obec­
nie istniejącym został rozszerzony, a raczej u- 
sankcjonowano pewne nieoficjalnie stosowane 
odstępstwa. Główne projektowane zmiany do­
tyczą rozmieszczenia stacyj o dużej mocy tak, 
by nie interferowały ze sobą i nie kryły  sąsied­
nich słabszych nadajników. Radiofonia polska 
utrzymała w  całości swój stan posiadania. Nie­
wielkie zmiany, jak n, p. fall wileńskiej są bar­
dzo korzystne, gdyż zamiast fali 244 m otrzy­
mała Polska oficjalnie oddawna już używaną  
przez Wilno falę 565 m. Inne projektowane 
przesunięcia długości fal są również nieznaczne 
i korzystne.

Modernizacja radiostacji katowickiej.
Aczkolwiek w  chwili uruchomienia była apa­

ratura radiostacji katowickiej ostatnim naów- 
czas wyrazem  techniki radjowej, to jednak w 
m iędzyczasie radiotechnika poczyniła dalsze po­
stępy. Ażeby nie pozostać w  tyle, za innemi 
rozgłośniami krajowemi i zagranicznemu roz­
głośnia katowicka przystąpiła przed kilku ty­
godniami do gruntownej przeróbki całej niemal 
aparatury nadawczej. Po dokonaniu szeregu  
zmian w  urządzeniu studjów i aparatury kontrol­
nej i amplifikacyjnej, przystąpiono obecnie do 
modernizacji aparatury nadawczej w  Brynowie, 
w  szczególności zamiany dawnych lamp nadaw­
czych na najnowocześniejsze lampy katodowe 
Marconiego. Zmiana lamp i inne ich ugrupowa­
nie pociąga za sobą konieczność dokonania sze­
regu dalszych zmian, dość głęboko sięgających  
w  organizm aparatuy. Główną trudność stano­
wi tu okoliczność, iż przeróbki te powinny być 
dokonywane w  ten sposób, aby nie skracano 
audycyj, w obec czego roboty prowadzone są 
przeważnie w  nocy, co jednak nie wyklucza, iż 
czasami mieodzownem jest wstrzymanie audycji 
południowej. Słuchacze rozgłośni katowickiej 
zapewne okażą w  tym wypadku dużo zrozumie­
nia, iż chwilowe, nieznaczne zresztą przerwy 
w  pracy stacji w  rezultacie zapewnią lepsze w a­
runki pracy, co odbije się niebawem korzystnie 
na jakości technicznej, nadawanych przez Kato­
w ice audycyj.

Odczyty katolickie w radiostacji 
londyńskiej.

Radiostacja londyńska zorganizowała w  roku 
bieżącym  now y cykl odczytów  katolickich w y­
głaszanych przez znanego w  Anglji kaznodzieję 
o. Martindale. M iędzy innymi w ygłosił o. Mar- 
tindale odczyty o godz. 1.30 w  nocy, drugi c 9.30 
rano. P ierw szy przeznaczony był specjalnie dla 
Kanady, drugi dla Australii i Nowej Zeiandji. 
W ten sposób odczyt wypadł dla dalekich słu­
chaczy australijskich na ich wieczór. Z prze­
mówień o. Martindale sporządzono p łyty gra­
mofonowe, aby umożliwić transmitowanie ich w  
innych godzinach dnia na całe imperjum b iytyj- 
skie.

„Czarna rozgłośnia" w samochodzie.
Policja holenderska nie może jeszcze dać so­

bie rady ze sławną „czarną11 radiostacją. Ta­
jemnicza rozgłośnia w ym yka się wszelkim po­
szukiwaniom i zmienia widocznie miejsce poby­
tu tak, że istnieje podejrzenie, iż radiostacja jest 
umieszczona w  samochodzie. Radiosłuchacze 
nie bardzo się coprawda martwią kłopotami po­
licji, ukryta rozgłośnia bowiem słynie z niezw y- 
k'e ciętej satyry i dowcipu, nie oszczędzającego  
nikogo. Program jej zastępuje zarazem pismo 
humorystyczne i. dobry polityczny kabaret, nę­
cąc jednocześnie posmakiem zakazanego owocu.

Radjowa emancypacja Chin.
Jeszcze przed trzema laty państwo chińskie, 

kraj paradoksów i w szelkiego prawdopodobień­
stwa, miało tylko dwie stacje radiowe, napraw­
dę chińskie. Zainteresowanie dla radja wśród 
żółtych tw arzy nie było nadzwyczajne. Ale 
gdy na terenie koncesyj europejskich Anglicy, 
Amerykanie i Francuzi zaczęli budować stacje 
radiofoniczne w  Szanghaju, Kantonie i Nankmie, 
również i chiński rząd narodowy wybudował 
w  tych miastach szereg radjostacyj nadaw­
czych, z których największa, centralna, 75-kilo- 
w atowa, na fali 681, 4 kC stanęła w  Nankinie. 
Obecnie na terenie republiki chińskiej pracuje 
aż 35 radjostacyj nadawczych, nie licząc radjo­
stacyj cudzoziemskich, w ybudowanych w  gra­
nicach koncesyj europejskich.

Radjo a długowieczność.
Amerykańskie tow arzystw a asekuracyjne 

w prowadziły ulgowe premje dla radjoabonen- 
tów. W ynikałoby z tego, że radioamatorzy ży ­
ją dłużej od ludzi normalnych. T ow arzystw a  
asekuracyjne motywują swój krok tern, że  w e­
dług ich danych naprawdę zachodzi mniejszai 
śm iertelność pomiędzy radioamatorami. Tłuma­
czą to sobie spokojnym trybem życia, budzącem  
się zamiłowaniem do piękna i usposobieniem  
pogodnem, jakiego nabiera posiadacz radja. S ie­
dzą oni dłużej w  domu, nie niszczą zdrowia na 
rozrywki w ieczorow e i nocne, połączone z pi- j 
jatykami, a co najważniejsze unikają n ieszczę­
śliw ych wypadków. Radioamator, mniej przeby- j 
wając w  godzinach w ieczornych na ulicach w iel­
kich miast, nie jest narażony na katastrofy tram  
w ajowe i samochodowe, nie grożą mu choroby  
z powodu przeziębienia itd. Jakie są powody, 
w szystko jedno, dość, że w edług teorji ame­
rykańskiej być radioamatorem jest zdrowo. /

Ciekawy bilans radja amerykańskiego 
za rok 1932 r.

W edle cyfr, podanych przez National Broad­
casting Company w  W aszyngtonie, w  ciągu u- 
biegłego roku 1932 radjofonja amerykańska na-, 
dała 58.000 transmisyj ze studjów krajowych ł! 
z 22 krajów zagranicznych. W transmitowa­
nych programach w  roku ubiegłym brało udział 
500.000 śpiewaków, m uzyków, aktorów scenicz­
nych i prelegentów. Programy amerykańskie z 
roku ubiegłego, jak i w  latach poprzednich, naj­
więcej miejsca poświęcają muzyce. Taka np. 
stacja W. E. A. F. w  Nowym  Jorku pośw ięciła  
w  roku ubiegłym m uzyce poważniejszej i lekkiej 
66,3 % sw ego czasu programowego; literaturze, 
dramatowi i odczytom 16% , wiadomościom b ie - i 
żącym  4,7 %, działowi kobiecemu i „kącikowi j  
dla dzieci11 2,3 %, transmisjom kościelnym  1,8%. 
„Skrzynki pocztow e11 stacyj radiofonicznych w i  
Stanach otrzym ały w  ciągu roku ubiegłego około 
5.000.000 listów  od entuzjastów-słuchaczy radio­
w ych i osób interesujących się wszelkiem-i za­
gadnieniami, poruszanemi przez radjo. Praw ­
dziw y rekord korespondencji tego typu!



Program radiowy.
Poniedziałek. 6 marca 1933 r.

W roclaw , Gliwice. Godz. 6.15: Gimnastyka i 
koncert. 8,15 gimnastyka dla kobiet. 10,10 
poranek szkolny. 11,15 komunikaty. 11,30 kon­
c e r t  13,05 i 14,05 płyty. 13,45 komunikaty. 
14,45 rozmaitości. 15,10 komunikaty. 15,40 
odczyty. 16,30 koncert. 17,30 odczyty. 19,30 
koncert. 20,30 słuchowisko, 21,20 komunikaty.
21.30 koncert solistów. 22,30 komunikaty. —
22.55 skrzynka radiotechniczna. 23,05 odczyt. 

M orawska O strawa. Godz. 6,15 Gimnastyka i
komunikaty. 10,10 koncert. 11,00 płyty ko­
munikaty. 12(30 koncert. 13,30 transmisje z 
Pragi. 16,00 odczyt. 16.10 koncert 17,10 od­
czyty. 17,30 program dla dzieci. 17,50 piyty.
18.00 odczyty. 18,25 audycja niemiecka. 19,00 
bicie zegara — prasa. 19,10 lekcja angielskie­
go. 19,25 odczyt. i9,40 koncert. 20,45 odczyt.
21.00 słuchowisko. 22,00 komunikaty. 22,15 
odczyt w  iez. esperanto.

W torek, 7 marca 1933 r.
Katowice. Godz. 11.40 Codzienny przegląd pra­

sy polskiej. 11.50 Komunikat meteorologicz­
ny. 11.57 Sygnał czasu oraz hejnał z Krako­
wa. 12.10 Koncert z płyt gramofonowych. —
13.15 Komunikat gospodarczy. 13.20 Komu­
nikat meteorologiczny. 15.10 Komunikat eks­
portowy. 15.15 Komunikat gospodarczy. 15 25 
Chwilka lotnicza i przeciwgazowa. 15.30 Ko­
munikat Państw . Urzędu W ychowania f iz y ­
cznego. 15.35 „W śród książek". 15.50 Bajecz­
ki cioci Heli dla dzieci. 16.05 „Na śnieżnych 
zrębach". 16 20 Odczyt dla maturzystów 
(Dział „Historia") pt.: „W alka cesarstwa z 
papiestwem". 16.40 „Rozwój miast polskich 
w dobie powojennej". 17.00 Popołudniowy 
koncert symfoniczny. 18.00 Odczvt dla matu­
rzystów  (Dział „Literatura polska"), p. Ł: 
„Słowacki" odczyt I. 18.25 Muzyka lekka —
19.00 Dr. Olga Ręgorowiczowa: „Twórczość 
W acława Berenta". 19.15 Rozmaitości. 19.25 
Komunikaty sportowe. 19.30 Felieton. 19.45 
P rasow y dziennik radiowy. 20.00 Koncert po­
pularny. W przerwie wiadomości sportowe 
oraz dodatek do prasowego dziennika radio­
wego. 21.40 IV konkurs kompozytorski mie­
sięcznika „Muzyka". 22.15 Kwadr, literackk 
22.35 Muzyka taneczna (płyty). 22.55 Komu­
nikat meteorologiczny. 23.00—24.00 Muzyka 
taneczna

W rocław, Gliwice. Godz. 6.15: Gimnastyka i 
koncert. 10,10 poranek szkolny. 11.15 komu­
nikaty. 11,30 odczyt rolniczy. 11.50 koncert.
13.05 i 14,05 płyty. 13,45 komunikaty. 14,45 
rozmaitości. 15,10 komunikaty. 15,40 program 
dla dzieci. 16,10 pieśni, 16,40 koncert. 17,30 
odczyty. 19.31 muzyka ludowa. 20.30 prasowy 
przegląd polityczny. 21.00 koncert. 22,00 ko­
munikaty. 22.20 pogadanka teatralna. 22,35 
odczyt. 22,50 koncert.

M orawska Ostraw a. Godz. 6,15 Gimnastyka i 
rozmaitości. 8,00 poranek szkolny 8,30 piyty
9.55 komunikaty. 10,10 niemiecki poranek 
szkolny. 10,45 płyty. 11,00 audycja ku czci 
prezyd. M asaryka. 11.55 komunikaty i płyty.
12.30 koncert. 13,30 transmisje z Pragi. 16.00 
odczyt. 16,10 koncert. 17.10 odczyt. 17,20 lek­
cje czeskiego i niemieckiego. 17,50 plvty. —
18.05 komunikaty. 18,25 audycja niemiecka.
18.55 prasa. 19,05 odczyt. 19,20 transmisja o- 
pery Dworzaka „Jakobin". 22,00 komunikaty

Środa, 8 marca 1933 r.
Katowice. Godz. 11.40 Codzienny przegląd pra­

sy  polskiej. 11.50 Komunikat meteorologicz­
ny. 11.57 Sygnał czasu oraz hejnał z Krako­
wa. 12.10 Koncert z płyt gramofonowych. —
13.15 Komunikat gospodarczy. 13.20 Komu­
nikat ■meteorologiczny. 15.10 Komunikat eks-

Odpowiedzi redakcli.
Czytelnik 1.000. Kop. Aleksander L jest w ru­

chu i znajduje się w Łaziskach Średnich pow. 
Pszcyna, posterunek policji w Łaziskach Górnych 
pow. Pszczyna. 2. Leczenie i utrzymanie chorego 
płaci przedewszystkiem rodzina, a gdy ta nie ma 
środków, przyjmuje koszta leczenia gmina, w y­
dział powiatowy lub też W ojewództwo, więc bez 
płatnego leczenia niema. Klasztor OO. Bonifra­
trów w Katowicach-Bogucicach. 3. Każdy szpi­
tal czyli lecznica ma własna taryfę, której wy­
sokość ustalaja M agistraty, jeżeli chodzi o szpi­
tale miejskie, a powiaty, jeżeli chodzi o szpitale 
powiatowe. W różnych okolicach taryfy sa ró­
żne. a to ze względu na warunki i koszta utrzy­
mania w danej miejscowości. 4. Ministerstwo 
Skarbu w W arszawie, Ministerstwo Sprawiedli­
wości w W arszawie. Ministerstwo Rolnictwa w 
W arszawie, Ministerstwo Spraw W ewnętrznych 
w W arszawie. 5. O obniżce nie może być mowy. 
Wobec tego trzeba zapłacić. Przez układy z ro­
botnikami jest możliwem zmniejszenie zarob­
ków. Sprawa w sadzie nie będzie miała powo­
dzenia. 6. Od 9—10% a przy pożyczce pryw at­
nej można żadać 12%. 7. Świadectwo ubóstwa 
wydaje urząd gminny lub też urząd okręgowy.
8. Smaruje sie naftą a jeżeli nie skutkuje to trze­
ba zabić, gdyż mogą się zarazić dalsze sztuki.
9. W miarę możności postaramy sie o artykuły, 
o które Panu chodzi. 10. Po nadesłaniu należno­
ści, która wynosi 1.40 zł. umieścimy ogłoszenie. 
11. Ponieważ kontrakt ubezpieczeniowy został 
przez Pana podpisany, to trzeba zapłacić żąda­
ną kwotę, gdyż w przeciwnym razie zostanie 
sprawa oddana do sądu, przez co powstaną nie­
potrzebne koszta. W innej ogniówce. dopóki 
pierwsze ubezpieczenie nie upłynęło, nie radzi­
my ubezpieczyć się. 12. Zamiana długu państwo­
wego krótkoterminowego na długoterminowy.

portowy. 15.15 Komunikat gospodarczy. 15.25 
Intermezzo muzyczne. 15.35 Obrazek dla 
dzieci p t :  „Cztery mile za W arszawą". 15.45 
Muzyka lekka (płyty). 16 20 Odczyt dla ma­
turzystów  (Dział: Historja) pt.: „W yprawy 
krzyżowe" wygi. prof. Henryk Paszkiewicz. 
16.40 „Sprawa oclska w rokowaniach brze­
skich 1918 r.“ — wygi. P. Stefan Woistomski.
17.00 Transmisja muzyki lekkiej z kaw am i 
hotelu Monopol. 17.40 „Zmiany w ubezpie­
czeniu pracowników umysłowych na w ypa­
dek braku pracy". 18.00 Odczyt dla matu­
rzystów  (Dział: „Literatura polska") pt.: 
„Słowacki" odczyt Il-gi — wygł. prof Konrad 
Górski. 18.25 Muzyka lekka. 19.00 „Przez lą­
dy i morza — Kanada — zwyczaje i obycza­
je". 19.20 Rozmaitości. 19.30 Felieton literac­
ki. 19.45 Prasow y dziennik radjowy. 20.00 
K oncert wiadomości sportowe oraz dodatek 
do prasowego dziennika radiowego. 22.00 
„Na widnokręgu" 2220 Muzyka taneczna 
(płyty). 22.55 Komunikat meteorologiczny. —
23.00 Skrzynka pocztowa w  języku francu­
skim.-

W rocław, Gliwice. Godz. 6.15: Gimnastyka 1
koncert 10.45 odczy t 11.15 do 15,10 jak we 
wtorek. 16.00 odczyt. 16.30 nieśni. 17,00 q4* 
czyty. 18,05 koncert. 19.35 odczyt. 20.00 kon­
cert. 20,50 komunikaty. 21,G0 słuchowisko pt. 
„Film". 22.00 komunikaty. 22.20 odczy t 22,40 
muzvka taneczna.

Morawska Ostrawa. Godz. 6,15 Gimnastyka 1 
rozmaitości. 1010 koncert orkiestry 15 p. p.
11.00 ptvtv i komunikaty. 12.30 do 17,tO jak 
we w torek. 17.30 o dczy t 18,05 komumakty. 
18.10 płyty. 18,15 audycja robotnicza. 18,25 
pieśni. 19,00 bicie .zegara — prasa. 19,10 od­
czyty. 19,35 koncert filharmoniczny. 22,00 ko­
munikaty.

M. J. Czarków. Ogłosić możemy dopiero po 
zakończeniu sprawy, a więc po wydaniu przez 
sąd ostatecznego wyroku.

Zwrot 1932. Dopóki adwokat nie objaśni, w 
jakim celu upoważnienie jest potrzebne, tak 
długo też nie dawać nikomu podpisu. Na każdy 
wypadek zalecamy wszelką ostrożność.

P. T. InwaildL Bez zezwolenia Urzędu Roz­
jemczego najmu nie można zmniejszać an: też 
podwyższać komornego. W obec tego właściciel 
demu może skarżyć o eksmisję tego lokatora, 
k tóry  zmn ejszył komorne samowolnie.

N. 100 P. L. W. — 1 i 2. Jeżeli dłużnik nie 
posiada majątku, ani innych dochodów, to wie­
rzyciel zwrotn długu nie otrzyma.

H. IL Brenna. 5 przedwojennych marek zło­
tych równają się podług kursu z dnia 22 lutego 
br. 10.50 zł, a 10 przedwojennych marek złotych 
21 zł 2 Pan zalega z prenumeratą za styczeń 1 
L ty  1933 r.

F. K. Łazy. § 2, ustęp B. statutu w  przedmio­
cie poboru podatków od psów głosi: Od podat­
ku wolny jest jeden pies łańcuchowy, niezbędny 
do pilnowania gospodarstwa, położonego poza 
zabudowaniem miasta. (Gmin wiejskich). W 
myśl wyżej wymienionej ustawy nie płaci 
Pan podatku za psa, jeżeli posiada psa łań­
cuchowego. Od nakazu zapłaty podatku od 
psów można wnieść odwołanie w przepisowym 
terminie do tej instancji, k tóra podana jest w 
nakazie.

K. S. W. Piekary 4640. Po uregulowaniu dłu­
gu w banku należało weksel nie tylko wvcotać. 
ale także unieważnić lub zniszczyć. Jeżeli się 
to nie stało, ponoszą winę żyranci. Weksel w y­
pełniony i powtórnie zdyskontowany jest waż­
ny i żyranci odpowiadają za niego. Jeżeli zo­
stanie udowodnione, źe weksel został powtórnie 
puszczony w  obieg, natenczas spraw a może 
wypaść na. korzyść żyrantów. W  każdym razie 
proces może się przeciągnąć i pochłonąć powa­
żne koszta.

Koło N. Ch. Z. P. w Szarleju. Uwiadomienie 
o akademji nadeszło w  sobotę rano po w ydru­
kowaniu gazet na niedzielę. W obec tego me za- 
mieścihśmy.

Do Lubecka. Raz jeszcze donosimy, że tego­
roczne kazania wielkopostne wygłaszać będz!e 
znowu J. E. ks biskup Adamski. Kazania te na­
dawać będzie radjo katowickie taksamo juk w 
roku ubiegłym. Podziękowania w gazecie me za­
mieścimy, bo nie jest to w zwyczaju. Na życze­
nie jednak list prześlemy J. E. ks. biskupowi.

F. B. A. W. Stypendium im. Miarki i Stal­
macha rozdziela W ydział Oświecenia Publiczne­
go W ojewództwa Śląskiego, do którego stawia 
się wniosek, ewentualnie poprosi się o warunki. 
Stypendium to otrzym ują uczniowie gimnazjalni 
oraz akademicy, którzy mogą wykazać się naj- 
lepszemi świadectwami 1 źe są bez majątku.

Fr. W. w Maruszach. Nie zamieścimy, nato­
miast radzimy wystosow ać zażalenie na ręce na­
czelnika urzędu.

Sprawy towarzystw.
Załeże. Zebranie miesięczne Tow. śpiewu „Hal­

ka". W e wtorek, dni" 7 marca o godz. 19 w sali 
p. Kobica przy ul. Wojciechowskiego 41 odbędzie 
się zebranie miesięczne Tow. śpiewu „H alka ' Za­
łęże. O liczny udział i punktualnie przybycie u- 
prasza Zarząd.

SPO RT.
Niedzielne rozgrywki piłkarskie.
Mimo niepęgody oraz rozmokłych boisk, od­

byto szereg meczów piłkarskich, których nie 
można uważać za miernik sił walczących dru­
żyn, gdyż ciężkie warunki uniemożliwiły prze­
prowadzenie normalnych sier. Słusznie też sze­
reg zawodów w  ostatniej chwili odwołano, wię­
kszą część rozegranych zaś skrócono do 2X30 
m inut Wyniki tych zawodów są następujące: 
Wełnowiec:

Orzeł Śląsk Świętochłowice 2:1 (1:0) 
Królewska Huta:

AKS. — Słowian 3:2 (1:1)
Chropaczów:

Czarni — KS. 06 Katowice 4:2 (1:1)
Nowa Wieś:

Wawel — KS. Dąb 3:1 (2:1)
*

Katowice:
IFC. — Ruch 2:2 (0:1)
Pocztowe PW.—Pol. KS. Sosnowiec 8:1 (7:0) 

Michatkowice:
Jedność — Poniatowski Godula 4:1 (2:1) 

Paruszowice:
Silesia — Błyskawica Kop. ma 9:1'(4:1) 

Ruda:
Naprzód — Zgoda Bielszowice 4:1 (1:1)

Bogucice:
TS. 20 — KS. Bytków 1:2 (1:2)

Szarlej:
Odra — Sparta Wielkie Piekary 0:2 (0:0)

Łaziska Średnie:
SMP. — Orzeł Mokre 10:0 (4:0)

Wiedeń bije Śląsk 17:9.
W  drugim dniu swego pobytn w Polsce ro­

zegrali zapaśnicy austriaccy międzymiastowy 
mecz zapaśniczy Wiede — Śląsk. Mecz ten od­
był się przy ogromnem zainteresowaniu publi­
czności w Rudzie zakończył się zwycięstwem 
reprezentacji Wiednia w stosunku punktów 19:9. 

*
T. C. Pszczyna zdobyło wczoraj tytuł nrstrza 

Polski w piłce rowerowej. Mistrzostwa te roze­
grano wczoraj w Wielkich Hajdukach.

Mecze hokejowe w Cieszynie.
W  dniach 28. II. i 2 marca odbyły się w Cie­

szynie dwa mecze hokejowe. W pierwszym dniu 
został rozegrany mecz między druźynam. KS. 
Strzeelc i Gimnazjum Ciesz. Zwyciężył zespól 
gimnazjalny w stos. 6:2 (0:2, 2:0, 4:0). Bramki 
dla Strzelca zdobył Szkwara. Warunki lodowe 
dobre. Sędziował p. Machaczek.

W drugim dniu spotkały się drużyny SK. Slo- 
van Mor. O straw a (Czechosłowacja) i C. T. Ł. 
Zwycięstwo odniósł zespół czeski mimo wyra­
źnej przewagi C. T. Ł. Oracze cieszyńscy mieli 
fatalnego pecha, zwłaszcza Kloszek i Kocur 
(czołowi gracze C. T. Ł.). Wynik 0:1 (0:0, 0:0. 
0:1). Warunki lodowe złe. Publiczności dużo. 
Sędziował p. Felder.

M vdawnlctwo: Katolika Polskiego Górnoślą­
zaka. Clońca Śląskiego. Katolika Śląskiego i 
Gwiazdki Śląskiej — Za redakcje odpn»<*da: 
Franciszek Godula. Król Huta. — Nakładem: 
Ziednoczone W ydawnictwo Gazet Spółka z ozr. 
odu. Katowice ul. św. Stanisława 4 tei. 14—14. 
D r u k i e m :  Drukarń a Śląska S-ka z ogr. odp.

Katowice, ul. Batorego 2 — tel 8-78.

A
Kto zamierza now'ckszve
j E H s w e  o b n ty  handlowe i towarowe,

Kto chce sprzedać lub kupić
 ̂ dom, ziemię, gospodarstwo, rrtebie, itp.

Kto szuka pracowników•<■■■ m mu . %
handlowych, robotników, rzemieślników, 
uczni, służących itd„

Kto iest bez za ęcia
ten niechaj umieści odpowiednie ogło­
szenie za n i s k ą  opłatą z w^lką dla 
piebie korzyścią w naszych wydawnict­
wach, a więc w Katoliku Polskim i 
Śląskim. Gońcu Śląskim. Górnośląza­
ku i Gwiazdce Śląskiej. — Każde 
ogłoszenie ukazuje się we wszystkich 
naszych gazetach za jedną opłatą 1 — 
Ogłoszenia takie mają wielkie znaczenie 
i przynoszą korzyść, gdyż wydawnictwa 
nasze są najpoczytniejsze i najbardzie- 
rozpowszechnlone na Śląsku. Ogłaszał- 
cie sie  zatem w naszych wydawnictj 
wach.

Nasiona warzywne
najprzedniejszej jakości z własnej 
hodowli poleca po bardzo nisicej 
cenie. Cenniki wysyła się gratisowo.

Ogrodnictwo Powiatowe
w Sta rej wsi, pow. Pszczyna, Teief. 115.

W»2«te Ola bibliotek szkolnych!

Książnicą Slaska
Katowice, ul. B atorego Z

posiadająca zastępstwo „Państwowego Wydawnictwa Książek Szkolnych* we 
Lwowie, poleca następu!ące broszurki po 50 gr do natychmiastowej wysyłki:

1. Sieroszewski: „Józef Piłsudski”
2. Czachowski: „O Henryku Sienkiewiczu”
3. Rączkowski: „Polska w rodzinie narodów"
4. Piekarczyk : „Czego się Kuba od harcerzy nauczył”
5. Kuglin: „Jak powstaje książka”
6. Bruchnalska: „Na własnej ziemi”
7. Czeska - M ączyńska: „Opowieść o św. Kindze”
8. Nowakowski: „Cuda Teatru”
9. Jaw orska; „Rok 1863“

10. Lorencowa: „Imieniny maku" 
oraz Stefan Papće: „Wielkopolska wczoraj i dziś* — za zł 5,60.
Wysyłka natychmiastowa za pobraniem poeztowem na koszt zamawiającego. 
Druga serja broszurek dla bibljotek szkolnych wyjdzie w najbliższych dniach.

Zakład introligatorski 
Ant. Dalewskiego

Katowice, ni. Marsz, Piłsudskiego nr. (0

Wykonuje wszelkie prace w zakres 
introligatorstwa wchodzące.

Chemika D-ra Fianzosa. jedyny radykal­
ny 1 wypróbowany środek (nacieranie) 

przeciw

REUMATYZMOWI
klucm z powodu przeziębienia, postrza­
łowi, ischiasowi itp. wszędzie do nabycia. 
Wyrób • główna sprzedał
APTEKA niKOLASCHA

L w ów . K o p e r n ik a  1 .

«.oi e  p o s a a y  |

Krem Aloma Liberti
Jedynie KREM ALOMA Ubertl zawiera 

czynną substancję radioaktywną, która nadaje 
twarzy świeży młodzieńczy wyg'ad i powoduie 
stopniowe zanikanie zmarszczek l sfaldowań 
skóry, nie wytwarzając przytem skutków ubo­
cznych. Krem ALOMA posiada pozatem w y­
tworny zapach, chroni cerę od uietnnvch zmian 
atmosferycznych i usuwa wszelkie pryszcze, a 
lednocześnie służy Jako wyśmienity podkład 
o >d puder.

Lczeń piekarski, z do­
bre* rodziny może stę 
zgłoś.ć. Katowjce-Za- 
łęże, Wojciechowskie­
go 57, K. Michacz.

Uczeń piekarski po­
trzebny, siifoiy i imteil- 
geneny. Chorzów, Król. 
Huoka 29.

^ » O w T p O « U K U J ^

Czeladnik piekarski, so­
lidny i pracowity, po­
szukuje zajęcia od za­
raz. Zgołszenia do ad­
ministracji pod „Cze­
ladnik".

|  woźne I

Sklep z 2 pok. i kuchnią 
z mieszkaniem lub bez 
do wynajęcia. Miko­
łów, Pszczyńska 8. <

Gospodarstwo 30 mórg 
nicdailuko Mikołowa -a 
■nio do sprzedania. Mi­
kołów, Krakowska 18, 
Schmidt.

Przy dwurazowem ta» 
mówieniu drobnego o» 
głoszenia o niezmienio­
nym tekście bezpośre­
dnio w nasze] admini­
stracji umieszczamy to- 
samo ogłoszenie bez­
płatnie po raz trzeci 
Z te) ulgi mogą korzy­
stać tylko osoby pry­
watne.

Kupuje złoto, srebro 
place najwyższe :eny. 
Polecam wielki w ybór 
zegarków. obrączki 
ślubne po niskich ce­
nach. Zakład Zegar­
mistrzowsko - Złotni­
czy. Katowice. Mar- 
■acka 3
Przez drobne ogłosze­

nie wszvstko znaj- 
dzfe.fl

V


